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maje 
Hamn1arskjoeld.a 
w charakterze sekretarza ONZ 

Polska • 
1~1.e 

Towarzystwo morderców - Hammarskioeld„ 

Bunche, Kasavubu~ Czombe, Mobutu! 

NOWY JORK (PAP). - N.a polecenie ~u PRL I 
stały pr:.!ledstaiwiciel PRL pr:zy ONZ aimbasado.r Bohdan 
Lewa.ndowSlki rzlożyl następujące oświadczenie: 

Debata w Sejmie Os.tatnie wyda·rzema w 

5~1atką nad 

trwa 
WARSZAW A (PAP). 

15 bm. był czwartym d.."liem 
dy.s·kusji pooelskiej nad p:-ojek 
tem uchwaJy o 5-letnm1 pla
nie rozwoju goopoda'!'ki naro
dowej na lata -1961-65. Łącz
nie od początku tej dy.s.kus:ji 
zabrało w niej głos już po-
l!lad 70 mówców. G1dzLny 

Burzliwe posiedzenie 
Rady Bezpieezeń~twa 
Publiczność przerywa wystąpienie 

delegala amerykańskiego 

K;;ngo i haniebna :zibmdnia 
dokQnana na osobach p:emie
ra Lumumby, przewodniczące
go senatu Okito i ministra 
Mpolo rzuciły jaskrawe d-0-
dabkmve światło na rolę, ja
ką o<legrat w tra.gedii narodu 
kongijskiego Dag Ha.m.mar
i;kjoeld, jaiko .sekretam: gene
ralny ONZ i podporządikowa
ne mu dowództwo woj.s.lc wy-
1słanych do KOIIlga z ramienia 
ONZ. 

Wbrew decyzjom Rady Bez
iPieczeństwa i Zgromad.zeni2. 
Ogólnego ONZ, które wyraź
nie zalecały udzielenie pomo
cy prawowitemu r.ządowi Re
publiki Kongo w utrzymaniu 
l!liepodleglooci i teryto>l'ialnej 
integraln.osci ikraju, Dag 
Hamma.r-.~1kjoe1d jako sekre
ta.rz generalny ONZ me tyl
Jrn nie wytkooat nałoż•>nego 
nań mandat·u, ale o.;:lania
jąc s.ię oblu:dną maSlką 
neutra'lnośd, iSP'l".Zyjal .sHom 
wro.gim wo·lności nie
.podilegl-OŚci Konga, doprowa
dzi! do .rozczJ01IJ.ikowania i 
Z1dezo,rga.nizowania p~ństwa 
k0'!1gij.skiego i wyda.I: naród 
kongijoo :na pastwę koloni
za.torów i wy&liugujących się 
im zdrajców rulJ:odu kongij
iSkieg<>. 

!Przedpoludnio•we wypelnily 
wypowied·zi. pool.ów poś1•:ięco
ne zadaniom rod.nic:twa i leś
nictwa. 

Pmwierd:zomo talkże, że 
PGR, które po ;raz pierwszy 
IW br. za.mkną swe roc.zne ra
chunki z zy~lciem, m<i;ą w 
l!ladchodzących latach wielkie 
!Perspektywy rozwojowe. Ich 
!Produkcja będzie w końcu 5-
llabki 3-krotrue wyż..siza, niż w 
roku ub. 

Pos.!owie WJ'lPO'Wied.zieli się 
także na temat zadań nauk' 
.rolniczej i wiejs'lóej spółdziel
czości samopomocowej. 

NOWY .JORK (PAP). - Już na kilka. godzin przed 
terminem r0tz.poezęoia. posiedzenia. Ra.dy Beq,pieczeń
stwa. przed gmachem ONZ, jak również po prze
ciwne,j stronie plaeu, poja.wiły się grupy demon
stra.ntó·w z transparentami. Widniały na n.ich na
pisy w rodzaju: „Hamma.rskfoeld musi zrezygno
wać", „Towarzystwo morderców - Ha.mma.rskjoeld, 
Bunche, Kasa.vubu, Czombe, Mobutu!", „Kolonizato
rzy to ga.ngsterey", itp. Inne domagały się ewakua
cji z Konga zarówno wszystkiclh Belgów, jak i sił 
ONZ. Wokół gmachu ONZ czuwały posterunki po
licji. 

Naród polski 
surowo polępia 

morderców Lumumby 

Posiedzenie Rady Bf>zpie
czeńs1wa rozpoczęło się o wy 
.2ll1aC7,onej godzinie (Olkolo 16, 
czasu wa.rsza.wSikieg.o). Prze
woclrniczący za.prosil do udzia
łu w pooieclizeniu przedsta•wi
ciell 13 państw sipoza człon
ków Ra.dy, w tym przed.sita
wiciela Połski. 

Na w$tępie Olbra.d wystąpi1 
ffia,ly pr.7..edstawiciel L:berii w 
ONZ P)ldmore, który zglosil 
wniosek, by Ra.cl-a Bez.pieczeń 
stwa włączyła do ;por7..ądku 
dziennego spraiwę sytuacji w 
Angoli, gdzie doszło do „na
ruszenia pocj.<;Jj;a<wowych praw 
człowieka". Pa<lmore 0·dczy
tat oświadczenie r7..ądu L'berii, 
który moty<wując swe żą:'!a.nie 
fPOWOluje si-ę na a.rtykul 3'l 
Karty NZ. OEwiadc:zenie zwra 
ca uwa.gę na ter.ror, jak'emu 
tPOd!ega ludn-o.ść Angoli, i pod 
.kreśla, że nie na1eży dJużcj 
ZW'lekać z roztPa•tnzeni.em spra 
wy lcry•ZJ'l'>U, ja•ki powstał w 
tej kollol!li.i portugalskiej. 
Padmo.re zastrre.wl s0<bie pra
wo złożeni-a w późnie!szym 
terminie formalnego wniooku 
dotyczącego sytuacji w An
goli. 

Ponowna demonstracia 
prżed ambasadq belgiiskq 
w WARSZ A WIE 

WARSZAWA (PAP). - W cal ej Polsce rozlega 
głos oburzenia i protestu przec iwko nikczemnemu 
niu premiera Republiki Ko-ngo, Patrice Lumumby i 
towarzyszy: Okito i Mpol.'.1. 

sie potężny 
zamordowa
jego współ-

rw oobkach '2lll•kl·adów piracy, 
i1IJ.scy~ucji, wy:tszych uiCZJEllnd i 
skól - w mtliastaich i na ws.i 

A. Aristow 
przybył 

do Warszawy 
WARSZAWA (PAP). 15 bm. 

w godzinach wieczornych p~zy 
byl do Warszawy nowo mia
nowany ambasador ZSRR w 
Polsce, czlOl!lek Prezydium KC 
KPZR - Awierldj Arhstow. 
Ambasador ixzybył d-0 War
szawy wraz z małżonką. 

Dzisiaj 
przy NTU 303·04 
• STAN SIECI 

TELEFONICZNEJ 
W LODZI 

odbyly sr!ę 15 bm. ma1S1oiwe :re
bra1ni.a., któryich u.cziestntlcy eu-l 

ro•wo na,p;iętno0wali bestioa.J>Siką 
zbrodrndę k.ol<Jl!l,Lzia.t.oców, dKJ1k,o
n ain.ą rękami ich kongijskich 
m:wiionietietk. Pa,daJy też sil'.QIW'a I 
potę.pren.ia d1a haniebnej :roJ.i ! 
sek!retairza generalne.go ONZ ' , 
D. Haimmao:skjQelda i podpo
I'ządk.owrunego mu dowód.ztiwia 
w.oj~k ONZ w Ko1IJ.go. 

W śrooe, przed ambasadą 
belgijską w ,Warsza•wie ponow
nie doszło do burzliwej de
rnonstrac,ji młodzieży oburzo
nej zbrodnią dokonaną na o-so
bach Lumumby, Okito i Mpo
lo. Szczególnie aktywny udział 
w de1;ionstrac,ii brała grupa 
studentow afrykańskich studiu 
jących w stolicy. Milicja Oby
watelska wypelnia,iąe swój 1>

bowiązek przywróciła porzą
dek. 

Szeaieg ocga1ndizaicj~ spoJe.cz
nych podjęlo w 2lWiąz:ku z za
mordawa.nrierń Lumumby re20-
lu.cje i oświ.a.dcwnfa. 

Delegata Liiberii ,popa;rl 
i!Jrzedsta•wiciel ZSRR w!<'emi
nister Zorilll, który pod1kreślil, 
że sprawa Angoli powinna 
być przedySkutowalil.a na fo
rum Rady Be:z1pieczeń&twa 
oraz reprezentant Z.RA Loutf1. 

Rada :nie poiwzięła żadnej 
dec)"zji w spra:wie prop.nycji 
Liberii, przewodrnic.z;ący Dearn 
za.sfainia.l się pr.zy tym prze
pisami ,p.r:s_ced:uralnymi. 

Następnie ,przewo<ln:czący 
Dean za.pro.sil przedstawiciela 
Belgii i reprezentanta Ka.sa
vubu, ateby wzięli udz.1al w 
debacie, jako strnrny zainte
resowane. W związku rz tym 
dwukrotnie interweniował 
i!JrzedlSltawic-iel Związku Rc.i
dzieckiego, który zaz?laC2ył 
m. in., że belgijocy ~}oni.za-

torzy są głównymi 1 bez
poś.redni.mi winowajcami, je
żeli chod•zi o tragiczne wy
darzeni·a w Kongo, oraz pod
kreśliJ:, że delegat ilmngijlSl<i 
je.st „wyslanntkiem bandy 
zbr~dniarzy, którzy dopuścili 
się ni<k.a;r;e.mnych aldów w 
stosunku do P•I'IZYWódcó-w Kon 
ga". 

Pierwszym mów.cą by! S'Zef 
dC:!lega1cji amerykańskiej Ste
venson, który oświadczy!, że 
sta.nowiśko ZSRR w Strrawie 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Gratulacje 
od partii i rządu ZSRR 
dla uczonych 
radziec·kich 

MOSKWA (PAP). - Komitet 
Cen.t.ra.Jny KPZR i Rada Mimd
stirów ZSRR pmesła1ly grnlula
cj-e ucz.onym, koo1.Struikto<rom, 
i.n.żyinieoom, technikom i roibot 
n.i.kom - twórcom wielo·czloino 
wej raikiety i a.u.t-Omaityc.zm<ej 
staicj-i międzypJ.ame.ta.rnej wy
str:zJel~j n.a W emru.s. 

• 

P. Dag Hammar.!'<kjoe!d po
nosi odipowiedziaJrność za wy
danie w ręce opra-wców pre
miera Lumumby i jego to
warzyszy i w.<>pólodpow1edzi~l 
ność za ich śmierć. 

W tych warunkach r'l.ąd 
iP01.>Jki uważa, że zaStzczytne 
stanowisko sekrela.r.za gene
ralne.go ONZ nie może 
dłużej zajmowaure pr;:.ez 
Hammalt"skjoel.cJa, którego 
stawa i dziialalność jest 
<Jkrawym zarprzcczeniem 
Jów i zadań Or.ganizacji Na
rodów Zjednocw.nych. R;:ątl 

Haniak 
byli 

opowiadają 

I Lewicki 
sŻpiedzy 

o swej „karierze" 
WARSZAWA (PAP). - Ostatnio nka.zała się w 

wzmianka o uja.wnienin się przed władzami bezpieczeństwa 
dwóch szpiegów wywiadu zachodniego. Zrywając ze SWl\ do
tycbczas()wą szpiegowską działa In ością Jan Ha.niaik i Piotr Le
wicki postanowili ujawnić publicznie szczegóły dotyilzą.ee form 
i metod pracy szpiegowskiej oraz ukazać kulisy dziala.nia. za
chodnich centra.I i agentur wywiadowczych. W związku z tym 
przedstawiciele PAP i Polskiego Radia zwrócili się do J. Ba
niaka. i P. Lewickiego z szere giem pytań. 

Na PY·tarn.iie - w jaki spo-sób miej.soowości W•a1smes. Tam, w 
zostali zwerbowani do pra.cy marC'U 1954 r. spotkałem zna-
szpiegowskiej, J. Haniiiaik odpo- n.eg-o mi juiż przed.tern Macha-
wiiedziel: la DUJdę, kltóry okav..aJ .s1ę póż-

- No cóż, droga dJo Slllpie- niej zaiwod.OIW)'m „ria.gainde-
go.sbwa zaizwycza.j podo1bna jest czem" zachQd,11>;ch wy•wfa.<lów. 
u ws.zyS1tklich, którizy stają ~ię Duda zaiprnp.onorwal mi pracę 
a.gen.tarni. Z początku ku.sizą w wywi.ad!zie. Dlaczego mnie? 
duże zalt"oobki, lal!M"C żyicie a MyśJę, że niie bez zoaicrzienda 
poitem nrie1stety, W)"ClD.:fać 'sie był fakJt, irż. w praes7.liościi Sllu-
jurż nde ID<YŻna. W ohWJilli za~ żyłem w dywi.izjJ SS-Gai!Jitzien. 
końc:zen.ia wo.jny :m11aJaizlem snę Jaik &ę później 2lOII'ie.nt01Wa-
w !1Ji,ewo<l.1 aingiel.sikiej. w 1949 ł•em, większość mor"oh kolegów 
roku, po 2lWoln.ierui1U, pr>Ze111:i10- po fa1chu legJtymowa.l'l! sdę po-
słem się do Bel.gu, gd.zi-e pra d1J>bną pITWSZlością oku.:pacyj-

cowaJem w kQPa.lrli węgla, w n.ą. 

Dud·a Sl1rierowa•l IJllllliie oo sw.e 

• 
• 

AUTOMATY 
WRZUTOWE 
USLUGI 
TELEFONICZNE 

m ROZBUDOWA SIECI 
TELEFONICZNEJ 

Po•!ski Karnit.et do Sp•raw 
UNESCO prze.słał n.a ręce dy
rekbo.ra generaJnoego UNESCO 
depesrzę z prncibą o za1lwmuinJ
kowa1n1ie jej treści ilrunym n.al!'o 
dowym komitetom tej orgarn1i
zacji. Tekst de.peszy p!"Zekam
ny: zooit·ał równ.i>Elż clo Nowe.go 
Jo-rlm na ręce przewodrn.ic7..ące
go Rady Bezp.ieczeństwa ONZ. 

70 ofiar katastrofy lotniczej 
KOLO BRUKSELI 

go pi:rzełiożOl!leg>o Omeliel!la. Ko
wale, 2lamliest1lkaiłiego w Bruk
seli Pt'ZY uJ. Schaidemegne 72. 

K-Orwal wyrobiil mi u władz 
belgi-j.s}tich d'°'kumeruty na wy
jazd clio NRF i skieroiwaił. d·o 
Mooachium, ero in.nego WE;pół
pracown.ika wywiadu NATO, 
Ja·ros!·awa B<encla. 

• 

I PODLĄCZENIE 
NOWYCH 
ABONENTOW W Hl61 R. 
SPIS TELEFONÓW 

NA PYTANIA 
DOTYCZĄCE 

TYCH I IN'SYCH 
ZAGADNIE~ 

ODPOWIADAC BĘDZIE 

Bolesław 
Albinow§ki 

DYREKTOR 
URZĘDU TELEFONOW 

l\UEJSCOWYCll 
W LODZI 

JUZ DZIS 
W GODZ. 14-15.30 
TELEFON 303-04! 

Po·l.sk! Komitet do Spraw 
UNESCO, W)'Taza,1ąc uczu.c.ia 
polskich kól naukowy·ch i kul
turałnych, piętnuje w depeszy 
zbrodnię godzącą w idee buma 
nitairyzmu,. n.a których opiera 
ąię dizi,ala.ln.ość UNESCO ol!'alZ 
obciąża o.dp!Pwiedzialniością w
równ•o j.ej bezpośredn.ich wyko
muwców, jak i b-elgijsil<ich ko
loni7.,a,t.arów i innych i.nsp.i1r-a
torów tego mordu, a t.a1kż,e se
kreta.rza generalnego ONZ, któ 
I'lego -poJityiki stała się na..srtęip
stw-e-m. 

R·ezo<lttcje potępi·a·jące po-
tv:oi:mą i cyn.iC'Zn.[\ zbrodnri-Q 
podjęły równ1ioeż prezydhum Za 
rządu Gł. Zrzeszenia Prawn.i
ków Polski-eh, Ogóln·oool..s.ki Ko 
miotet WspóJ.prncy Orgain.izacji 
Mlo<lzieżowych, robo•tnky i pra 
co\vni.cy FSO na Że!'ooiu. Men 
nicy Państwowej, za.kładów 
„Ursus" ora·z v.r;i1elu, W·~lu i1n
n.Yoh !rubryk i pr:Z~.sdębioc li<tw, 

Członkowie 1'?-osobowej ekipy 
łyżwiarskiej USA ponieśli śmierć - Ja równ.i.eż w okiresie o

kupacji służyłem w odd<ZiaGłich 
BRUKSELA (PAP). - Sanno

lo•t pa&ażerski tyipu „Bo.e"irng-
707" r·or~trizalS'lml siię w ś;r-odę 
ra.no w pobliżu Bruks.eli. Sa
mo•lot nail.eżal dQ belgirjskrich 
h11>i·i lo·trui1czych „Sabena" i le
cia•l z N-01\V-ego Jol'ku. 
Podchodzący do ląd-Of'Wla1t1ri•a 

na lotnii.sku brukselskim samo 
lot spadt w pobliżu miiejsco
wości Be;rg (killmnaści.e blo
me'ków od BrUJk.seli) i. sta.nial 
w pl-omknia.ch. Spa.dit O•n na 
pole, gdziie pracowało dwóch 
rolników. Jeden z n~ch po
n100! śmierć, a drugi Z01Stał 
ciężko ren.ny. 

Przeds.~.a.wiciel „Srubeny" po
da.I, że w karal>'t<rnfie zgimęlo 

59 pa1S'a·ż.erów i 11 czl0<nlków 
zatogi. Li>ezba śmiertelnych o
fi<lAr WYlll!oei 70 Ol.'iÓb. 

Więk.soo5ć pa.saiżerów .stano
wili Ameryka1IJ.•i<e. Zginęli 
wszyscy czlonko1wie 17-osobo
wej eki1PY lyi:wi·a1rzy amerykan 
skich, któPzy u.dawiali sie na 
mht.rzo.stwa świ·a<ta w Pr~id<ze. 
Po•n•iolS<ła śmie.rć 9-krotna mi
.s.t.rzyin.i USA w jeździe figuro
wej na lodzi.e Amribel Virnwm 
Owen, któm towall'Z)"9l.1yla ze
społo.wi sporl'&wców ameryka.ń 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Polacy obserwowali 
zaćmienie Słońca 
w fiułgarii 

sldch o.raa: jej córka 16-letnia SOFIA (PAP). - Uczeni poł-
La1urene€. scy prowadzili badania zaćmie 

Pr-zyczyny ka~1<;!\rofy są jes:z] nia Słońca w Bułgarii, w na.d-
cz,e nie znane. Rwciz.n.iik „Sa- dunajskim mieście Russe. Pra 
beny" zdemen.towat wiado- ce ekspedycji prowadzone przy 
mo.ść, ja1k1J·by „Boein.g", który pomocy najnowocześniejszych 
UJległ ka.tast.ro.fi<e, odbytlhral do- urządzeń, skoncentr01wały sii; 
pi-ero pie:rwszy lot. Rzeczinik głównie na ba.dania.eh promie-
dodal, że .samolot ów o•bsJugi - niowa.nia słonecznego po'1czas 
W<ll.~ juli liini<i ,._Sa.benw.".lld !IO- zaćmienia. ora.z jego wpływu 
JQu. _.-a pe>le Jllą.gn~ty~e ~.i,runi. _ 

-;po1&1d doma.ga się ustmi<>:cia 
iP· Hammar.skjoelda ze sta
nowiska sekretarza generalne
go i oświadcza, że nie będzie 
go uznawal w tym charaikte
rze al!li utrzymywal z nim 
.stosunków!". 

Przed wyborami --------
Spotkanie 
członków PKW 
z przewodniczącymi 
i sekretarzami WKW 

WARSZAWA (PAP). - 15 
bm., w gmachu Ra.dy Państwa. 
w wa.rsza.wi~ odbyło się spot
kanie członków Państwowej 
Komisji Wybo.rezej z przewod
ll·iczącymi i ~ekretarzami wo
jewódzkich komisji wyłJor-. 
czycłt. 

Na wstępie spotka111ia. prre
wodniczą.cy Państwowej Ko
misji \'\l'yoorcizej, I prezes Są
du Najwy7-szego - prof. Jan 
Wasilkowski przedstawił wę
z.lowe zagadnienia ka.mpa.nii 
wyborczej do Sejmu i rad na-< 
rodowych. 

Z kolei ezhmek Państwowej 
Komisji Wyoorc:zej wicemin. 
Henryk Holder szczegółowo 
omówił zadania. komisji wy
borm:ych i tryb foh pracy. 

-------------... Nowa 
artystyczna 
rewelacja 
w Pałacu 

Sportowym 
( 

e 120 tysięcy widzów -0- ( 
bejnafo Węgierską Rewię 
na Lodaie, przy czym wiele 
osób o.desdo od za.mknię
tycti kas. Frekwencja wpr~t 
rekordowa.! Jaki więc wnio
sek wyciąga pan z teg<> zja
wi.ska? - zapytujemy d~
rekt<1<ra Ha.U Sportowej, 
W~l.!łlwa Za·t,kei:o. 

e Wyciągamy 
ZtllPełnie logic7,ny: że należy 
w naszym mieście, .które tak 
ba.l'dl7.0 pr.zepada za tego ro
dza1ju im<1>rezami - organi
zować je częście.j! Ta<k więc 
za kHka tygodni mamy za
mia.r zaiprezentować nowy 
.s1pektaild na lodzie. 

e RodrLi sie jedna.te py
tanie: c:zy z imprezą tą nie 
wy.stępujecie pr.redweześni e? 
Ozy lodrŁia.nie, którz.v nie 
tak da.wno paisjonowali się 
kunS'lltem łyżwia.r:zy węgier

skich, zechcą znqwu tak 
bardrzo tłum.nie zjawić się w 
Hali Sporiowej? 

e Wątpliiwooci uza1Sad11io-
ne: i ten więc moment 
wzięliśmy pod uwa1gę. 
boimy się jednak ,,.k1aipy", 
a.lbowiem post.an<l'V\.iNśmy 
za.prosić do Łodzi zespćl 
jeszcze baroziej atrakcyjny, 
stojący na jeszcze wyż:,.-zym 

poziomie, aniżeli Węgierska 

Rewia na Lod·zie ... 
e WysO<ko oceni.Jiśmy "kia 

se „Węgierskiej Rewii". Tak 
więc ooimy się, że nie tak 
łatwo 'l'Jllajd:ziccie a.Ttystów, 
J;Jónzy zdystansują jii ma
estrią techniki a.trakcyj
n1>Ścicą programu. 

e A jednak - chociaż 
nie było to łatwe - znależ
li.~my taki zeSIJ)ół. .Jest nin'I 
Ra<liziecki Balet na. Lodzie, 
.który wystąpi w naszej hali 
z wiellkim widowiskiem ba
fotowo-cy!l'"kowym pt. ,.FAN
TAZJA ZIMOWA". 

e Szczegóły tego rewela
cyjnego programu podamy 
w naJbłi!i:szym czasie. Tu 
doda.my tylko, że Ra.dziecki 
Balet na. Lodzie występować 
bę&me w łoozkiej Hali Spor
towej od 15 do 20 marea. 

M. 



iurzliwa -posiedzenie Rody Bezpieczeństwa 
lV sesja Rady 
Naczelnej TRZZ 
odbędzie się w Łodzi 

Mordercy Lumumby muszq;by·Ć ukarani! 

Demonstracje przed siedzibą ONZ. W so·botę, 18 I w niedzi-elti 19 
lutego odbędzie się w Lod<Li w 
sali Wojewoozk•iej Rady NaTo 
dowe.,t IV se.sja Rady Na.czeltulj 
Towuzy..twa R(}zwoju Ziem Za 
cho4nieh. Ses•ja będzie poświę
cona zagadnLentlom w&pólpracy 
i w7Al;femnej pomocy w dział.al· 
nośc.i TRZZ oraz dalszym pia· 
llO>lll J}ra.cy t.ego Towa.rzystwa. 

Załogi łó·dZ'kk:h f ab,ryk 
potępiają na 
potworną 

masówkach 
zbrodnię 

21 osób rannych 
(Dokończenie ze str. 1) 

Hammarskj.oelda oznacza „wy 
powiedJZenie wojny" ON'Z. W 
przemówieniu swoirrn Steven
.sem wystęipowal w obronie 
Hammars.k.joelda. W tym mo
menilie na. ga.leri~ wypełnio
nej p~cilł JM)d.niosła 
się głośnlł' ~wa, k;tóra. za.głu 
szyła sl<>wa mówcy. Rm:legly 
.się Qknyki, na. cześć Lumum
by i przecilwko Stevensonowi. 

Przewodn!iczący Dean nie 
mogąc opanować .sytuacji 
przel'IW31 ~brady 1 połecil 
straży usun~ie publiic:zm ości z 
galerii. 

Jak podaje Agencja France 
Presse, podczas zajść w Ra
dzie Bezpieczieństwa raniono 
21 ooób. ·w msadzie w gma
chu ONZ nJe areszt<JIWJailo ni
kogo, ale\ już na ulicy po1icja 
zatrzymal'a kiil\:a osób. 

Publiczn.ość z..ostala usunię-
ta z cale&-.:> gmachu ONZ. 
Wszystkie wejścia zostały 
zamknięte. !Vie wpuszczono już 
też nikogo ppźniej, kiedy roz
poczęła się di'tlsza część obrad; 
zarządz.ePJe tak.ie wydano po 
raz pierwszy -pd czasu istnie
nia ONZ. 

Rzecznik Seki.o.:clariaru przy- . 
znal, że jeszcze nigdy nie do
szło do taJc poważnego incy
dentu w ONZ. 

Po pewnym czasie ;pooledze
nie wznowiono. Deleg.at ame
rykański p.rzedst~ił wówczas 
zebranym ;za,powiiadany pla.n 
r.ocwiązania kryzy.su kongij
.skiego, idący po linii pr>l'tyk1 
uprawianej przez Ham-

że p.rzedstaiwioiel USA wyiSltą
pil pr.z.eciwk·o p.oJ.ity,ce Zwi.ąiz

ku Ra<lzieokiego z dobrze ma
nymi absoJutnńe 0021podstarw
nymi atakami, które byina.j
mruiej nie od'Zwi.e.rdedlatią n10-
wegio sta.riowiska otbeonego rzą 
du Kennedy'ego, lecz wycho
dzą ze stacyich poeycjj. 
Radziecki wiceminister stwier 

dził, że delegat USA próbował 
przedstawić Hammarskjoolda 
ja.ko nDSobienie Organizacji Na 
rodów Zjednoczonych, co o
czywiście jest poważnym błę

dem. Ha.mmarskjoeld nie .iest 
organem ONZ i przynDSi wstyd 
tej organizacji. Dla.tego też 
Związek Radziecki nie zamie
rza. popierać prób stawiania. na 
jedne.i płaszczyźnie ONZ i 
Hamma.rskjoelda, jakkolwiek 
popiera. samą międzynarodowa, 
0t•ga.niza.cję, a. także jej kon
struktywne wysiłki ida,ce w 
kierunku ustanowienia. zgo
dy, pokoju i współpracy mię
dzy narodami 1Jraz obrony 
szczytnych ideałów zaw&rtych 
w I>:arcie NZ. 

Zorin powiedział następnie, 
:ie rza,d ZSRR nie będzie na.
da.I utrzymywał żadnych sto
sunków z Hamma.rsk.ioeldem i 
nie będzie go uzna.wal za funk 
cjonaiiiusza ONZ. Ponieważ nic 
nie wskazuje na to, by sekre
tarz generalny NZ miał zmie
nić stan1Jwisko, nie można bę
d:z:le przyjąć żadnej reroluc.ii 
w · sprawie PfJWierzenia. mu no
wego mandatu. 

Przed.Sltaiwiciel ZSRR zaipo.-1 
wied.ziaJ: ud:uiJele.nri.e nieco póź-

nJiej bail'ldrlli.ej wyorerpującej od 
po.wiled2li. nia wywody Steven-
sona. 

Na.sitąptila pNJel"Wa, po czym 
ob!lady w2ll1owiono w późnycll 
gotdizilD.aJCh wiiec:oornycil. (kr) 

O d ł k d d • k I W da.Iszym ciągu w lód zkieh za.Ida.da.eh pra.cy odbywają 

kra
sJe·o·r weceznysesmosiunneariuom Zltepc Do ---się-m-aso-we zebra.ma. załóg fabrycznych, na których ro-botnicy w gorących i pelnych oburzenia slowiwh piętnują 

besiialslti m~rd dok1>nany na. premierze Pa.kice Lumum-
bie. 

obraduie w Lodzi 
Dziś. o giodrz:. 9, w sali przy ul. Więck<J1Wsikiego 13, rozpo

czyna. się krajowe ;S€minadum TowarzySl1iwa Przyjaciół Dz:,,,_ 
ci. W 3..-dJn;j,()wyeh obradach uczestniczyć będzie 70 kń.et·G·
wmdtków i i'llspekt«:ów okręgów ze wszystkich wo.iewódzltw PN
ski. Koirzysta.ią.c. z pobytu w Lodz:i. kierownika dz;Lalu orga
nizacyj111ego Zarządu Główne.go TPD - p. Ant>oinieg.o Woi:o&z.a 
- ZWit'óai.hiśmy się z pro.śbą o u<llzielenie ;in;form.acjd. :na tematy 
związa'llte z odJbywadącym się seminarium, 

- A więc J>Y•t.a.nie zasadni- na.leżv zastąpić źyczlti.wym., siei: 
cze: jakim zitgadtnieni-0m po- decz:nyn1 stoounikiiem dla 
święOODy jest 3-dn:i.owy zjazd? wszystkich jego spraw. W 

- Glów.nym celem nasz,ego pierwszym drniu obrad wygło-
spotj;kania jem omówienie ma- szoon.e Z(J\Sta<ną trzy pod\!>tawo-
łych focm pracy kól środowi- we rEferaty, omaiwia.jące pr_g,. 
skowych. Ze względu na nie- blema.tykę opieki nad dzcec-
dootatecziną ilość placówek wy kiem na teren.ie Lodlzi, miast 
chowarn.ia pozaszkolnego i.;;t111•e -powiatowych oraz w środo-
.ie ko-niecmo.ść orgarn.izowania w.iskach wiejskich. 
SPOleozmei, środto~sk-OtWej o- _ Qremu na.leży przypisać 
pieki. nad clJZieok.iem. Polega zorga.nt.row.a.nie zjazdu w na-
ona n.a urząd:z.a.nilll placów za- gz.ym mieście'? 
baw. świetlic - slowem na 
zapewnieniu dzieciom oclipo- - Lódź ma duże doś·wiad-
wiedn.ie.i ()l)J'iekli. po przyjścm z oz.en.ie i poważ.ny dorobek w 
przediSlzlrola, czy ze w....k.oly. organ.i.Za.Cji i dz;ia-lalnośoi kół 
Chodzi tu prtede wszyatk:i.m TPD. Is1mńe.ie tu 48 placów 

o dJziecl biedne. zanied'bc!rne. zabaw. 12 świetlic. 3 pocadnie 
którym -potrzebna j€St po!Il<J>C spoleazmo-WYchowawcze, :?. 
wyahowia.wcza. a ozasami i ma wz.edszlkola spoleC1Zdle oraz 
terialna. Często SIJ)>OltY'kainą o- trzv ognisk.a pr:zedlszllro1ne. 
bojętmość wobec 10011 d:2liecika R-0m1.atW"iala (st.) 

W WZPB im. 1 Maja na <J\ko
licrz;ooścdowe zebrat!lrie prreyicyli 
11oznie r'()[bohn:ky piie1iwisluej 
zinLa.riy. 

- Byliśmy clio głębi porusze
ni, gdy WCUllr'lJlj prz.ecizyta~śmy 

w prwie o zamor<d.01Wam.iili bo
ha teor.a Kollltga - mówJiLi n1'i1Strz 
przędza1Lrui śoodruiioprzę.drnej T. 
Ja1ruk'()IM;lJcl i .seik.retainz KZ 
PZPR H. GU2liJcika. W g.Ctl"ą.cyich 
slowach wyrarz.ił proit,est fahry
ciznoej mł·ctCIJ2lieży przeciwko nie 
lUJd21kiim metodom bra.tohójczoej 
wa·lki w K,on1go., pt"zedstruwWciel 
mł-Otd:1lieży !irn.ż. A. Pegza. 

My, kobiety, stal!l,otwC2JO prote
stu.jemy pnzJeC'i<wJro brurbatLnemu 

p-O>gWBJoo.Allitu praw czl:Otw.ieka i 
przeciw tym, illltórzy cheieli-
by świ.att a;nów po.grążyć w 
n.ilem:cizęśoioe. ~yiltł.atlui3'" 

m0trd na premiteriz.e Lumumble 
mUISli. spo.tkać Stię z Stlil.'IO!Wą ka
rą !i ~pi enilem W\51Zj'\Slbkicli. 

lu>Clz;i 11.1Ja śWliecie - stwre.rc1ziity 
.J. Frątczailoowa ze .skrę.cailnli i 
M. BorlwM/$ka z pa:;zędiZia.Jn.j 

średniiopnzę.druej. 

Robo.fl!l.icy ZPB im. Obr. 
W•a;razaiw-y stwier>dzadą: „PI"o~ie
stują,c, domagamy się nie ty:lko 
tego, atby zbr>O>dmda ni>e pclZ-0-
Blta.l.a. beozkaimą - aJe chodzi 
nam o to, atby pro•teiSlt nasz i 
iJrunie pm.testy doprowad zily do 
zailrońaz€[l)!ta pa'Sma trag-edfui 
naa-o<lu k®gij~ego", 

(wy) 

Z ŁódŹkiei Filharmonii 

Goście 
z Czechosłowacji 

marskjoel<la i poip!eranla 
:z.brodnic.zego rzą.du Ka-savubu. 

Plam ameryikańslkJi p~du
je: 

B r-0121Srerzenie pods!Jaiw rz.ą
du miall1JOIWaine.go prr.z:ez Kasa
vubu (co orz:naiozailoby Ullll1ianrile 
rządu, który ucziestnitezył w 
daltonamu zbrodni · - pnzyp. 
red.); 

Haniak i Lewicki opowiadają 
W pódiobruie gora,cy i:pooób 

wyipo!wi>adiali się ;i innd uOZJel.9t

n,iJcy :rebrainria. Na 7lailrończellltie 

ochwałOOIO jedinomyśne ~ 

11.tteję, w JcJtórej m.. iill1. cz;ytbam(y: 

Po nieza.porrundan<y.m lronoer
cie Nonetu Czeskiego, który 
w paźd:zierniku 1959 r. dal 
wspa.nia.ły pokaz kunsztu ka
meralnego muzykowania, po 
wyfil~pie s.laiwnej Filh.annond 
Creskiei pod dyrekcją Karela 
Anoer1a we wrześniu ub. ro
ku - znów g00cić będ.ziiemy 
na łódzkie.i estradz;ie- konc-er
t.owej reprezen.tan<b'kę Crecho
slowacji. Na.si po:tudmow1 s.ą 
siedzi znani są z tego. że w 
.• eklsporcie artystyczn)"Ill" Bto
su.ia niezawodiną metooę: wy
syla.ją za g·ranicę ty.tiko najwy
bitniejszych swyah muzyków, 
m.amy więc pelne prawo spo
dz:i.ewać się, że i tym ra.wm 
nie spotka. nas za,wód. Mirka 
Pd.korna jest laureatką Mię
dzynaro<Wweg,, Kon.Imi= im. 
B. SmetaJ!l.y w Prad.z-e. zdo
~Yla także nagrodę na. ·kO<Ilkur 
sie, zorg.alll.i.zowa;nym w 1951 
:rotku w Berltlnie z okazji 
światowe.E:o Festiwalu M1o
dzieźy i Studentów. ma za so
bą ookcesy w wielu krajach 
Bwiata., 

o swej ,,karierze" 
• zwołail1lie pMl01tnentu Iron 

giljsltie,go, jak tył.im pqzwoli nia 
to ma bi>li.za.cja sydlUJalcj~i; 
li wwtlz.ęde pnrez między

na1rodo•wą koanriis.ję śl€1dztwa w 
celu ustadernWa. okO!li.ozmo6oi za
moa:OOWairuia P'femier:a Lumlllm
by i jego wspól!t·owairzyszy 
(joes,t to popamc.ie profPOtZ)'CJ i 
Haimmamkjo,eiJ.da przyp. 
red.); 

• rorn;nerzeni,e pelnOOJJOC
nictw sekretal!\za genell.'a•ltruego 
ONZ; 

BI zaikafL udzieleniioa j edn<>-
stt'O!Ml-ej pomocy' który dlo<ty
czyłby zarówino Kialtan:1~, jak 
i Pmwmcj.i iWschodn~ej. 

Stevens.oo ucrz;y.niil: .ailuizję do 
zao:nó,arów „roozjąt!:ir.zalllliia. 01be1c
nej sytuaicji" w Koo,go. JelSJt 
o.n W.amia, że Zwti1Jizek Raldizie
ck.i po<Wi·rliiten zr ewi do wiać sivvo
je stanowisko. W konkluzji de 
legat amerykań&koi pod•lweślil, 
ze kroiki mające na celu p.rizy
wróceniie pO!koju w Kom,go mo 
gą być rearurowane wyląte2J11.ie 
przez sekretiairza geru::u:a.lnego 
ONZ i sill.y- tej oc,galllliizaicji, 
znajdujące si.ę w Koiilgo. 

Naistępnie zatbr.a.l glc.s wice
minister Zo.r.iJ11., k.tfuy stwioer
cl'Z1ł, że PI1zemów.ien·ie Steven
.sona nie zaiwi.eraito ża'Clin.ej k 0t11 
struktywn.ej propo:eycjd, któira 
mc·g~a1by zmienić n.a lepszie sy
tu.a.cję w K.ontgo. Pla.n ame.ry
kański jest pov.1:ór.ze:rni.em sta
ry.eh tez, które - jak W5'lyst
kim dobrze wiaJd.omo - dc.pro
wa<lZiły do tragilozlnJYch koa1-
rokwen.cj.i. 

Zorin wyrn;z:H ubotl.ewarn.iie, 

(Dokończeme ze .str. 1) 

·ss-GaliJZiiern - mówi P. Leiw1~ 
cki 

Byl.i.śmy w różn:ioch szkiolach 
-mÓIWlil dałej J. Ha1n>i.ak.-Z.n.ad 
dowaly się orne na te\1:yit>CJ<ril\lffi 
NRF, WC Wł'()-s:z;ech, w Au.:;if;rju. 
Pi.erw&.!la -''w prywatnym .tnie 
szkainiu Stefania Band·e.ry w 
Brellitl:>l"llll1 w NRF,' potem w 
Rzyn1ie, San .Vito koło Rzymu, 
.zmów w Rzymie przy Vm Fra·t.
teli BandliJera, n.a.stępnllie .s~Ja 
wywialdu wl'()1.Sldego w VaiSJto, 
na ko..-'1cu - przeE1zk.ołe.nd·e w 
prywa.tnej rezydencji bairc.no- · 
wej V{)ll1 Ha1hn w Aschaiu w 
NRF. 

- Kto był waszymi wykła
dowca.mi w szpiegowskich szko 
la.eh? 

- Byfo kh bairdzo wielu -
IDÓ\Mią Hain..ia1k i !.F..;wi1cki.-Szipie 
go0wskiej robo.ty zacz,ęli nais u
czyć: specjaJllsta od WY""l~'il<llQłW 
czej roboty Grzegocz Waśkto
wicz ora.z irustruktcll'IZy Baizyili 
Zbro.źek ps. Zm.ko i Baeyli 
Nitniotwski. Na t•211.'e.n.ie W.W.eh 
wspólµra.00<wn•i1k wyiwfadu NA
TO Steiain Kościuk vel Stefan 
MaiCTJ>er ps. Szum uczy! rnas 
&pc•soobu sizyfro·wain.ia i znajo
mości topogra.fii. W szlmłe w 
Vasto rnaukę pro.waid.ziiLi wykla 
dowcy o ps€'!.Woin.ima1ch Fabia
no, Ca.va1lero, Fra.in.oo, Gi.uoop
pe, Doct.oir, Filippo. Kierownik 
rzynnsiki·ej uczelnd S1Zpieg<J1W
.sildej nos:hł JJGCUtclondm Mal!'i>0, 
jego za.st:ę,pcą byl Vittc1rio, a 
:imstrukt.orami m. ~n. Giiand, 
Cava1ero, Ce=. 

+eH&!P 
Dnia 14 lutego 1961 roku zmarła., przeżywsrzy Ia.t 64 

S. t P. 

u 

ZOFIA KOSSOWSKA 
z Za.krzewsk;i.cb.. 

Pogrzeb po odpraiwieniu mszy św. za duszę Zmarłej 
odbędzie się z Iiaplicy cmentarza rzym.-kat. na. D<>łiwh 
dnia 16 lutego br. o godz. 15.30, o czym zaw.iJa.clamia
ją pogrą2eni w smutku 

2440-G BRATOWA i BRATANiiOWIE. 

eeeae-
w 

12 lutego br. ZMM"ł 
Jaił 36 

śmiercią 

I. t P. 

fi 

1iragic=a, przed:ywsriy 

Tadeusz Wilczyński 
Wyprowadzenie dt·0ogi.ch nam zwłok na. Sta.ry Cmen

łar.z nastl\Pi 16 Iuteg-0 o g-0<lz. 16.30 z ka.plicy P!f!ZY koś
ciełe św. J(J'Zefa. (ul. Ogr<l"d'Owa), o czym 21MVia.damiają 
pogrąZe.m w smutlku 

f' 

RODZICE, BRACIA, ZONA i l>O'WStala. RODZI.NA 

"1tiJL&~ZfJLL12iZ!2122 •a++.~~~~~~~~~-m 
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Inni „ffitilSt.r:zowie", to specja
Hsitia. od naiu:ki pr.owiadZJenda 
woo,giej proipagal!1dy w POlls•ce 
i ZSRR - Mi'kolaj Fr(YZ ps. 
Wem;yhoca, który pl'!Zyjeżd~ał 
do s.zik·Otl.y w Sa1n Vito z Pall.'y
ża oraz Jan Kam;uiba, spoecja
li.s.ta oq Za8Bld. kO'IIBp~~a.cj ~ sZllJ'ie 
g0>"•5lk\ej n.a terentaich · p~ilC'h. 

Z '1Jtkres1t1 mojej szpi>ego.w-
s.kiej naiukl pa.mtętam także 
wilC!le naizwilslk i pseud01I1.imów 
m'()•ich kiol•egów - ko1nVy1D.uuje 
J. Hal!lliatk; a Otto ki.lka z nliich: 
Dymiitr Kowa•l ps. Fedieritko II, 
Bazyili Małyisiie1wiicz ps. Walter, 
W1todZlimi>erZ Nieb:iies111y ps. 
MaikJs, MiJchał DalWi d"lliaik p.s. 
B ysitry. W e.zyscy ooo.i, tak j aik 
Lewioki i ja, byli w prresizd:o
ści cztomikami SS-GaJ•izi<en. 

- Kiedy i w jaki sposób 
rmia.leźliście &it: n.a. tęryhmum 
Połski? 

- Pierwszy ra~ - odp-:>wiada 
J. Hatniaik - przelkroczylem 
grallllicę Pal~i w 1957 r„ a 
,po raz drugi znalazłem się tu 
już W1Spólnie z LCtWiC!kim w 
.sierpniu 1959 r. Zarówr.o za 
a:>ievwszym, jaik i za drugim 
ra:zem wyrul'i.zaJiśmy z Austrii 
i przez Czechos.lowl:lcję doota 
waliśmy .silę do Po.I.sik.! . 

W lipcu 1959 r. wyrus.zy!iś
my do Polsikd we trze~·h -
mówi dalej P. Lewicki. 
Oprócz Hania.ka i mme był 
z nami Micha! DaW'dziaik, 
,p.;;. Byistry. Niemcy wy·~a
żyli nas w :róinorodny ISIPTzęt 
s21pi egowsiki. Ot:rzymalJśmy 
taikże pieniądze rac1z'eckie, 
czecho.s:lowacltie, aiustriaclcie, 
:zachodnioniemiecikie i po1s.'k.ie. 

- Jakie zadania. mir-liście 
wykonać na. te.rena.cit Polski 
i Zwiąr1.;ku Radzieo.ktlego? 

- Zadania te 0tbejm0wały 
m. in. zbierarnJe ma.ter'ałów 
.wywiad1cwczy<:h o wojsku i 
różnych Olbieiktaich wojsko
wych, lotniczych i goo.rodair
czych." Nasi szefowie żądali 
ta.kże szczegółowych informa
cji o wszelikiego rl1dzaju 
trams.porc!e, a zwłaszcza o 
ko.leja.eh. In·tereso„valy ich 
również bardzo dane d0tyczą
ce epraw politycznych. Zres.z
tą ich zai.ID.terelSiOwan.ia by}y 
bardzo różno'!'odne i dotyczy
ły - mogę to ;powied·zi~ć bez 
żadnej pr.ze.sady vv\>Zyst
kich dziedzin życia w Polsce 
i ZSRH. 

- Czy wiecie .iakie plany 
wią;zatli wa.si p1'2:ełoteni z ro
botą 1aki<lh jaik \VY? 

- Tak. Przede ws.zY1>tkirn 
chodzilo im o pieniądze; jaki·e 
u.z1Y.siki1waili od wywiadów za 
informacje a.00tall.'czame przez 
ta.kich jalk my. Pon eważ 
o.~!at:i'o 1:>racowali dła wY
wi2.du wchQdnioniem1eckie
go, z tym wywiadem wiązali 
.gwoje nadzieje i interesy. 
,P-Odkre·ślaij niejedn-0!k{otnie, 

ł.e !k>iedy Niemcy ~c..'1odnie 
staną się siłne pod w.zgl~dem 
wojskowym, zmienią do·tYćh-1 
czasowy ton wobec pa.rtr.e!"ÓW 
z NATO i pod.ydtt!>ują swoje 
war·unki. Do zreaHrowania 
tych .planów musieli posiadać 
takie iinformacje z obozu oo
cjaHzmu, którymi można by 
skutecznie szaichować s.wu.ich 
.sojllli9.z:ników. 

-·Co wa.s słdon.iiłc> oo uja.w 
nien>a. si<:i pr:t.ed wład'Za.mi 
polskimi? 

- Gdy szedłem oo Pols1ki 
- mówi J. HanJaik - posta-
n-0wilem, że będzie to moja 
ostatnia a'kcja wywiadowcza. 
Zdecy<l-0waiłein się zerwać z 
zawodem is>zpiega, pragnqJem 
no;rmalnie żyć. 

Ani Lewi1ok'i, am.i ja nie 
znaJeźliśmy tutaj wbrew 
izaipewnieni<l'lll naszych sze
fów - nikogo, kto by chci:l~ 
iz nami wsipól(pracować i do
IPOmagać nam w wytkonamiu 
szpiegow.s:kieh za.dań. Pf> pew
nym czas.ie s<talo się dla. n as 
ja&ne, że nie możemy liczyć 
na niczyją współpracę, nawet 
tych, kltóry>ch w.s.kazano nam 
jatko raekomo „zupełnie pew
nych ludZJi". 

Jak już mówi1em, w Polsce 
i w Zwią21ku Radzieckim prze 
bywali.śmy ;przez dłuż.szy cza;;. 
Trzeba powiedzieć, że dJZ.ia
łalność s21p1egowska j€St tu z 
góry l';ikaz.aina na 111ie,powodze
nie. Pos-ta111owi!Lśmy więc 
Etkończyć ze az,plegowską ro
bo4\ i ujawnić się prze:J wla 
dzami polsikimi. 

,,Pr·aicowJJicy W·i>dzew.sikiicłJ. 
Zatki!Jatlów Pl'lZam. BaiweŁndaine

go im. 1 Ma.j.a w L0tdzli., :rebranó. 
na ma1Sówoe 15 luteg•(} 1961 r. w 
zwti.ątZ1ku z oiko[k.znościiamii rno
wej po-uwcir1n.ej zbrodl1ti k.oiLo1ni
;m torów ii :ilch sługusów, dolk.c
naruej w oik.ru~rny, wstrząsarjąoo 
CY'l1li•c.zmy 51posób nia. c•ooibaich 
wie1ki:c.h paibri.o<tów i śmiia~ych 
pt'-cywódców n=oou k04r1gij
siki-e.go; preini-erze RepubHlkli 
Kongo, Patrice LUJmumbie i je
go t.o.wa1rZ)'ISIZY - potępiamy z 
obur&1ntiem pestę:pow"1111ie Ham 
ma1rskjo1elda, jego p-OJ.irtykę w 
w .stclffillThkll do żoMaików bel
gijsk:itch, pa.r.oszących się w 
Ko·n,go i ;i,cih sługusów z baindy 
Molbwtu ii Czombęgo. 

Jesiteśmy wszys..."'.Y" glęboiko 
wstnzą®nięoi Wli.a<domością o 
mo.r>d•elI'stWli.e. Ale wYIJ:'a>Zy oibu-
rzem1a i p<Jltę.pioenia nd-e wy\S/(01'-

Czeską planistkę usłyszymy 
w Lodzi w V ikon cercie furteipia 
nowym Es-dur LudYl>ika 
van .Beethovena. Je.i :partne
rem będzie dyrygent Filhar
monii Krakowskiei Krzysztof 
Mieson.a. również występ.ują
cy po raz 1Pierw.szy ina nasz.ej 
esitr.ad:z:ie. PrQgram orkiestro
wy wypetni V symfO!ll.ia B-du::
SOhruberta oraz uwert~a do 
opery ,,Rienrzi" W.a,gnera.. 

czą - musimy Jlil."ZiY"lączyć nastZ l'.WBB••······gł•oo d<> ty<eh WSJZyt.5l!Jkich, któ-
r•ZY w Pod.stce i na całym śwtle- N 
cle d<Jtma1gadą .się ukare•nńa bez- r:IWY <Wiall „Odtgbooy izyogod-
p-0Śit"'€dn~ch ii. pośred.nri.ch ~w- niiia'': 
ców morder.stWl!b. sprawy rzwyikbe i ndflZIWyklie, 

ZaJ:oga l!llal!rl.a. wymli:a waJ;cizą
cemu o woJ.ność narodiolWi k.()Jl1-
g.idsk.iiemu swoją Ill!łdg~.bs.zą 
sympatię i peJną S>O!lildiamneiść ". 

Równie manifestacyjne ze
bra.ni.a. odbyły się w ZPB im. 
Hamama, ZPJ im. Wróblew
sltiego, ZPB im. Obrońców 
iWarszawy, ZPB im. H. Swwi
cklej, Za.kl. Elllerget. Lódź
Miasto i innych. 

wzn~ d płaskńle, 
we.role d Sl!Ill.lltnoe, 
ta1kie, o których ~Y 

wiedrz;ą, e. m.aao ldJO ah.ce mó
wić„. 

P-Olniadto' 

dwie &SlttnoolY „Mń:esmnki :m
meiwej" i w;iele cieka.wycli. a.r
tiykulów i fe1iietom.ów. 

Celna 1 zŁ 

-1111111!•••••••••• _________________________________ , ________________ .....;.;...;.;;,;~ 

Radio • 
I. tf4.le.wizj a 

C~WtARTEK, 16 LUTEGO 
PIU>GRAM I 

8 .00 Wd!aidQffi'()ŚCi. 8.~ Ml\lZyika 
poo1ra.n1na. 8.25 :M:uzyl!<.a i aA<tu.alno
ści. 8.45 Pao'blemy ~f.conon1ic:zne. 
9.00 Arnd. <lilia l<:l.a..s IIJ: i IV " c.y
k1u: „Korncc•rt beZ tytułn.t". 9.2'J 
K.on<>€1rt o.rk. PR w Ka·alk.owie. 
10.00 „Serc<:> piere" - pog.ad. 1-0.10 
Ko•ncert dJl,a w:wystkłteh. 10.5-0 Fe
lieitcr.i na tema1t>y m1ęda.y111air-O(,'lo
·wie. 11.00 „Si.si, reY'].i pt5ie żyicle" 
- opc1w. 11.30 Murzyik.a •rc<lJJ'y1wr.w
wa. 11.57 Sy·gin.ał c12;as.u i hejnał . 
12.-05 W1ad<J>m<:>ści. l~l.t5 Muzyka lu 
d<>wa. 12.30 Roilni.cey 1k1wadrans. 
12.45 D. o. mu.zytk:i Jru;d.0>we-j. 13.00 
„Od If.<>atra d-0 Łunn,iika" . 13.2'0 sc.e 
ny operowe. 14.00 Aud. dla. t<latSY 
III pt, „HaiJ.o, hal<>, tu i' n i·e•g". 
u .:ro Coog,o chęttiie sruoo.aimy. 
l'.5.00 K~unil<Jatt. o sta·nie wód . 
15.l>l Lnf<0>rma.C1je. 15.-05 Progn:am 
dflia. 15.10 „Pos<tęip w g.ospo,datr· 
stiwie -d1c.mowym." - a'lltd. 15„20 Z 
cy1J<,tu :. ,_Amatorslkilie oo~r;roły prned 
mi1l:;ro·fo'11.em". 15.40 Pi~nl roman 
tyr.<ów nfo•miecf.<1.ch. 16.00 Wia<1-0-
mości. 16.00 „Na·d Odlrą 1 Bałty-

1.<·iem". 16.25 Chlwiila muzyki. Jr..31J 
(L) „Za.g•adlki murz.y•cal!'l'e". : „oa 
Kcncert r-O<ZJry.W'k,owy. 17.30 Z ży
C•'a Zw!-ąiz.ku Rad'Zie1cki~g.o. 18.oo 
W!.atdomoścl. ID 05 R~c·rtaż l>'<tc
rrocf<>i. 18.2:5 Rad!•owy ·kw~s n.wad 
ję:z;,11ra "~[(łe-l>tkl-e•f,!,o. 10.4-0 Ra1dio
~~aima·, ~8.:-0Q ~ra sei>ts,teti ;i;'.Ji.h 

19.00 „BrzUIOh" s'łuic:h. 21).QO ~Ł) Ratdi0trEkl.arma. 111.2.5 MWLY'k.a 
DzietóClol< wiecmOJm<y. 20.J..6 W.ilad<>- 'r af-ctu.a1n1o&o1. 18.50 Tyg,0<1mo·'N"Y 
m0tści .sipc0rrowe. 20.30 St. W>!echo- elietcn red spo·łec:rz.n-ej. 19.00 
w!ICłZ ,.~a;~:a". 2'0 .45 „Wieic:zo~l"!e W.LaidlOOlliOŚC'i. i9.05 Unir-.vensytet na 
s>potU<.ll!ńie - a.utd.. u .oo W>t.eicrz.or dioiwy. 19.15 (Ł) „ Wesoły Arufo
ro1Z1ma1!Jtoś.ol. 22.00 W. A . M.01Z1airt: 'bouis" nr 27. 20 . .25 „Pe!inyll!l gł:osem. 
Kcnoort for!Jepiao.otwY D·d.LLr. 22.3{) o spru11w.ach mł0tdrz,"eży". 20.45 P:-0 
Minizylkoa ta!'le'ctll!la. 23.00 Ostane ~·ki 1u1cl.otWe. 2.1.00 z '!<.raju i ze 
wr.aidoanośc1. sw1.a·ta. 2.1.27 Kironi•k.a s<pOTtcwa 

PROGRAM lI 
2'1.40 1Vlltl2Yika taonocan.a. 2'2.W ,.Bał 
w Na.c"y" - ode. 22.40 Mie>myna
r.0<110>wy_ Uo~wersytet R.a<liowy. 
22.5-0 W1eciz;orna audytja kam€•1·aJ
na„ 23:19 Muzyt.ca t;;.noetZl!la. 23.50 
Ostatc:u<e iwi.adorruości. 

a.oo Wia<domośe<i. 8.36 (Ł) Kon
cert r<>!llf"Y'Wf<-O<wy . 9.00 MiUJZy(<.a, po 
puLamna. 10.00 KOt'l•=:!'eit·t Rep.rez{:t3-
ta•::.yjaej Ot!(<.. D~-.j śląSlkie.go 
O!k>ręgu WojskOW'tlgo, 10..20 „Wa· TELEWIZJA 
1<.a1cJe po P?-ln.J.dnitU" - opo>W. Hl.6<> 17.00 Pl'>OgJram <lila clrci•eoei: 1. Zro-
(L} AufdYCJa z c•yik.1u: „Ł&lź - bi.my to sam.i.. 2. RolZlmowa 
mwsto włókmian:-zy". 1Ul5 (L) Ka, rz córfrn•mi (W) 
lc•J•doorf.<)op murz:y1crm.y. 11.35 (Ł) 17.:ro Pol.-ka Kr-0111:i1J<oa F!l1mow.a (W) 
Magezyn d1a 'WJSti. 11.57 SY®flal!: cza 17A:5 W śwlecile :f.irzy:"ci - 1Jll'.O
S!U i hejnał. 12.05 w1a.ct0<mot..c<L gram d1a dizioci sta,11S1Zy<:'h (W) 
12.15 A<ll<d. atkrua 11111a.. 12.m L•itlbtl- 18 . .15 P.rogma·m pwbli1cyJStyczny „No 
sikie mE,Lodie hlldtowe. 12.46 Radio- we w śródmieści.u" (L) 
WY_ lk,urs rnoUJkj jeyzJl.~a tra1n.cu- 18.30 „Cziy pall istnieje mr .J>Othns" 
<Jti.e-gio. 13.()0 (L) Irndlormao:ie din'ia. - ht~ma.re~r<.a st. Lema (W') 
13.05 Pl'Z'e·rw•a. 15 .00 Wi.a.domości 18.55 „B1u•t'o po.dll'óźy 'PO ozas'.e" 
1S.Q5 Utwory wiolonc,zeLo~vc. J6.2S wid.0>wfl91<;0 dla mł<oclrz..'.eż:v (W) 
Gh.w.~la. mutzyikli . 15.:lO Dla d>z;ieci 19.31.l Dzienn·,~c ile.lelWl:zyjrn.y (W) 
S'l:a.rosizy.ch r.•u.d. sł.-mua;. pt. ..Pio- 20.00 ,,,N';e ty.liklo dlla pa.ń" - m.a-
!:ruś !· pa•nl pr-01fe51on·". 16.00 Illk<!.Orn gazyin (W) 
trycane m~J.cc'Li.e. 16.40 Z wa-rszt.atu 20.'35 T<!-a•br „Kob.l"a": „.Krypto-
p'1sa=a - Sltanils.l;aw WygOdJ71ki. n nn „Ru-dy" - >wi:d<>w.H<o 
17.00 (L) O.mów'~r:>'.e pr'()g.ram<'rw. sensa.cyirrn .T~nu~a Jrn.~nu-
17 .. t\'; (Ł) A~1,:J.y•cja dla ml>~dzierty. ra i Hrr:11ryika .Trlkób::Z)f<& 
17.20 (L) Ki<"nc~·rt ży1C1?;e1't. J8.00 (t. ogól•nc'.J).) 
(~- ~:~lflOOl~.~Ol'jQ' .. Ja_ . .1.1, 21:~ _ P.s.tailmie P.iil!~~ ; . .ew> 
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Eksoort bez tradvcii 

• Taak e 
S tart tego przemysłu od

był si~ bez ja.Itichkol
wiel\ przedwojennych 
tra.dyqji. Jego symbo-

l~ hył niegdyś P<J'Cięgiel i 
młotek. A .iednak. bawią.cy 
w ub. roku w Polsce. naeu".l
ny dyrekitor czechosł&war-kicłt 
zakładów obuwni~1ch z G-0<tt
wa.ldo-wa, ośv.ri.adczyl: nic•wgo 
sii) .inż od nas nie nauczycie, 
po()(Zi<lmy si~ w.yrównaJy. 

że nie by~ to tylko kurtua
zyj •iy gest, ąle sbwierdzen'e 
obiekty>vne;;o faktu, świadczą 
nastc;pujące dane: do roku 
1960 włącznie ekspo>l"t-Owa.Jjś
:rn3 r<>czttie 300 tys. par obu
wia na ten ;rok zaś kontra_i<-
ty ek..~1portowe. częściowo .1 uz 
podpisane. opiewają na kilka. 
'Uilionów par? Sukces? Na 
·>ewno. ale nie entuzjaz:mnjmy 

mi, w tych &Prawach nadbat·
dziej k<JITT.wet€111tnymi: z cly
raktorem „Skórhnpexu" - Bo 
guslawem Lesińskim i z dy
rek l-Orcm Zjednoczenia Pl'ze
myslu Skórzaneg·o - Tadeu
szem Jelonkiem. Rozmowa ta 
miała ;;:.Tesztą ch.a.raikt.er ~g-..>la 
niecodzienny. Na te same py 
ta111ia redakcji OO-powiadał bo
wiem najpierw jeden, a potem 
drugi. rozmówca. wzajemnie o 
sobie nie wiedząc. 

'ę prze•dwez,eśnie. bowiem -
;::ik się <J1każe - od podpisa
nia kon!.ral{tów do sprzedaży 
gotowego wyrobu daJ.eka dro 
ga, najeżona przedtem ffić1ó
stwem trudoości. Dodajmy -
trudn015ci, nie za;wsze dla za
interesowanych, 7.I"OZIUffiialych. 

Dzięki temu ied;nak otrzyma 
liśmy dokładny obraz aktillll
nej sytuacji w te.i. najnowszej 
dziedzLnie naszie@o ek...9P0rru, 
obraz któremu niestetv da,Je
ko ~ do..<okonalości. 1\.Je, nie 
uprzedzajmy faktów. wwa
da nam jeszcze obu naszych 
rozmówców przeprosić z3 ten 
zamierZ'!lllly podstęp oo też ni
niejszym czynimy. ' 

* * * 
_RED.: - Ozy r~aJizacja. tych, 

kilku111as1tokr<J<tnie w st<isunku 
do ubieglych lat, zwięks~(}
nych zwań eks1>1>rłowych jest 
m-0/Żliwa? 

Na temat eksportu pO'lskich 
but&w rozrna.wialiiśmy z lu<lż-

DYR. LESIŃSKI: - Oczy
wiście, pod warunki.em, że 

~ ....... "' .................. "" ................. '."-.............. "' ........... "" ........ "' ................. 

Dzień po,vszedni Temidy 

Zdzle·ćmi 

'' a sz-.op''··· 
P 

ewnego si-erpni-O<Wego dnia. ub. r. do prywatnego 
sklepu Bvonisława Iłenke we&ziy dwie młode ko
biety i 12-letnia · dziewczynik.a. Klientki długo ma-

rudziły, oglądając przedsta1wi>811'.le im. d<> sprzeda.ży arty
kuły, żądając rrui: p-1> raa: pod'3IW'a.n1a. „<l'Zego~ nowego". 
Dziewcrzynka, wywaźnie 7JllUdi2lOilla., kiręc~ła się niespokoj
nie po niewielkim lokalu sklepo-wym, wreszcie poczęła. 
przynagla~ do- wyjścia. 

Za chwiJę wiida:imy już ową g:n~ę w poibHs'ldm skle
pie, przy ul. NM"utowi·C'7..a. 6. I tu .ieidn.alk n•ie 7ii1a.la111lo 
się „nic odJpowiedllliego"; k.l:imJJvki wyszły p1-zepirasz,a.jąc 
za. niesforność dziecika„. 

„P.o drodrze" wstą,piły jestroze tu i ówdizie. Odwie
dziły sklep PSS prn;y ul. Pi6~owskiej 122, potem są
siednią placówkę MHD, z kioilei „Jasia. i Malgosię" przy 

1 ut., Pi·()~·kowskiej 156, c7lteiry k()lejne slkJepy pny ul. 
Gł?~e_J -0'!"arz sklep Pr.zerłsiębi1lir'Sltwa Sp.r.zedaży Okazyj
neJ 1 Komisowe.i, mieSTLcrL.ący się pmy ul. KiJińskiego 139. 
Nigdzie nic nie kupiły. 

Nie znaczy to jedinaik wcale, by „$pa.cer" był bll!b
owoony. W koszu rzrurekwfrowanym Wlkirótce potem P<r.zee 
organa MO u 29-letniej .Ja.ni<ny Pięty (zam. w Lodzi 
Jlil"ZY ul. l{ilińskieg-o S6a), a sta;nowi111cy.m właśnie plon 
owego dlllfa, 'lmale:lli·ono różnego rodzaju a.r<tykuly na su
mę po•nad 1.100 7lł. (!) 

W 7.Jodtziejsldm żall"giotil!ie nazy;wa Bię to kn:adzieżą „na 
S7Jop". T~'udino po;wiedzieć, oo miał na. myśli aut.OT 

tego określen·i•a, wiadomo tylko, że ten system kiradrz:ie
ży poJega na odwracainłu uwagi od rzecrzywistych za
mierizeń i po-crzynań izll:lf1-.i:iei. 

I System a.ni n-01Wy, a.n.i też 21byit wymyślny. W tym 
I wYPad'ku chod:m jodnalk o ooś więcej, o prohlem znac,z
I nie, 7. punkt.u widzenia spoleaz.nego, iistomiejszy. 
I Eugenia. Podęb!lka, Krystyna Górska. (obie mam. w 
I Lodzi, IJll'TZY ul. KiJińskiego 13) ora.z wspomn.iana już .Ja
I nina. Pięta, dizia.laly prrzy pomocy dzieci i mlo
I dych, JllieJe.tnich dziewc:ząt. O jeclnej iz ta.kich kra-d:zieży 

t 
opowiadala później miil.icja.n11oon IO-letnia. c ó il" k a. Kry
styny Gónskiej, Hen1ryka. 

, „Ciooia. Po.dębska powiedziała Dalllfoli (12-Iel·n.Ia cór
I ka P-0dębskiej), żeby weszJ.a. z nią i zabrafa toirebl;;ę. 
I Nauczyła ją tak, aby trnrebki zarlllZ nie brafa, tylko jak 

ciocia pc1prosi o sika.rpetki •.. " 
I Tegio wla.ś1tie din:ia. jednej 7. ekspedientek skilep.u MHD 
I nr 4S3 zginęła w taje111illliezyeh oikoUICllJll·OŚCiach" scho
• wana glęb<1ko- p~d Jadą tMebka.. Maila złodziejka dobr;ze 
I wykona.Ja pole.cenie mamy, o którym jes?..c:ze PM.niej 

t 
Krysia. Górska z rzawiedrzioną miiną po<Wie, że „ci•ocia. jej 
nic za. to nie da•la (!)". 

W ten sam spttsób ukrad-zfoino torebkę pracownky 

l 
wypo-życzalni sulde.n przy ul. Ohr. Sfa.lilll!gra.du 24. 

Perfi.dnym zlod-1:ie,jkom nie wystarczyła. jednaik „współ
praca" z własnymi d-.i:ioomi. Wciągnęły do spótki 14-le-lnią 
kuzynkę i jej nieoo starszą. ko·leża1nkę. Siar.si usypiali 

I ozujność, dz i e c i kr a. d I y ! Raz były to wall"-!-ości·o-
we swetry, C'lY zegarki, i~myrn raizem blu-i.ki, buty dzie
cięce, plaszoze, czy na.wet ... ta.nie nyloinorwe Sllczortk•. 

ł 

bulyl latml~nie iłnńrn 
przemysł pokO!llJ!I. 
trud;no.ści. 

istniejące 

DYR. JELONEK: - Jest mo 
żHwa tylko w tym wypadku, 
gdy zo..staną usunięte, piętrzą
oe się prZ€d. nami prZ€57lkody, 

RED.: - O ja.kie trudności 
cbodllJi? 

DYR. L.~ W pr:remyśle 
działa ieszcze niestety szereg 
antybodfoów eksportowych. 
Znane nam sa np. wypadki, 
że do niedawna robotnicy w 
niektórych zrukladach zatru
dnieni przy prod>UJkcji ekspor
towe.i. zarabiali o 500 do 700 
zt miesięcznie mniej. niż przy 
produkcji zwyklej. A mv prze 
cież propo:nujEmy zmniejsZ€
nie wyd.a.jności na taśmach 
eksportowych i godzimy się 
pokrywać za>kladom wynikają
ce stad straty. Wiadomo n.am 
również. że w niedalekiej prze 
szlości prz-emySJl plac.il han
dlowi wewnętrznemu wys1okie 
kary umowne za niedotrzyn1y
wa.nie terminów. w wyniku 
Z\l\riększenia eksportu. Te fa.!{ 
tv ""-ytwarzaja w zakładach 
atmosfero niechęCTi do spraw 
eksportu. demobilizują z,.'l.lo,gi. 
A przecież chodzi ta-kże i o to, 
aby do fabryk <lotarla jak :n.aj
szybcie; świaC.omość. że elffi
port jest zarówno zaszczytny 
jak i oplaca.lńy. 

DYR. J.: - W fabry<kacih
eksporteraoh ustaliJ.iśmy wy
da.inro13ć taśmy na HJO proc., 
aby z;re.dukować do minimum 
procent odrzutów eksporto
wych. °'Robotnik jednak na 
tym traci. bo nie ma mooli
wości przekroczenia no!"my. 
Funduszów na premie ekspor
towe dotąd nam nie przyzna
no, mimo że wysilaliśmy w tej 
sprawie do mi<ni.sterstwa dwa 
pilne pisma. Drugi problem, 
to sprawa rynku wewnętrzne
go. Na I kwartal br. handel 
weWlllęt.rzny .zamówi!: 7 mln. 
par obuwia w różnyoh a.sorty
menta.ch. Obecnie. wskutek 
zwiększronych zadań ek.siporto 
wych, prc•p-onujemy wymianę 
400 tY\S. pair na inny asorty
ment. z produko.ii IV kwarta
łu Ulb. r-0ku. gwarantując wy
wiązanie się z przyjętyoh xo
bo<\>,riązań w Il kwar·tale br. 
Nic z teg.o. Handel. odmawfa 
tej, drobi:i.ej zresztą. wymiany. 

RED.: - A ,jak prze<lstawła 
się spraiwa zao.J)®trz,&iia 

DYR. L.1 - To prawdziwy 
problem. Dotąd nie wydziel<>
n<> ieszcze zaQIPa-trzenia dla oe 
lów eksportu z planów ogói
nych. NaS7.>e WTni<>Ski idą 
uesztą znaoznie dalej. Uwa
żamy ;np. że kooperant, produ 
kujący skórę na obuwie eks
po·rtowe, powinien być ró
wnież traktowany jako eks
port.er. a za ~em powinien być 
także uprzywilejowany pod 
'J<nględem zaopatrwnia. :Nie 
mniejsze klopoty mamy z ga
lanteria. Często chc·dzi o ja
kieś drobiazgi, upiększają0e 
bu1. z któryoh na dobrą spra
wę można by zrezygnować dla 
potrzeb rynku wewnętrznego. 

ale importer domaga się ich 
kategorycznie. A sikoro klie:it 
placi. ma prawi() żądać. Za.ga
dni-enie iYCih d:robiazgów &Pró
bujen"ly rozwiązać we wla
snym 7..a1kir€Jie. Mamy pieaią
dze na zaikiup ich za gran;cą. 

DYR • .J.: ~ O priorytecie w 
zaopatrzeniu w naszym prze
myśle nie nu. w ogóle oo mó
wić. Norma.tYW ma.gazy:1ów 
surowców dl.a produkcji zwy
klei !Xl'Winien u nas wyno;;;ić 
35 dni. W z:wiązku ze zwiek
sz,onymi zadalJl.iami ek1S1portu 
\>vystąpi]iśmy o dodatkową i
lość 30 dni. A dost.aliśrny 
łącznie tylko 3-0 dni... W re
zu.lt11'Cie jui mamy postoje, a 

••• 
:plany dootaw skór dla garbar 
stwa urealnia się oo dwa dni. 
Dalej. SJ)rawa drewna na 
obcasv i kliny. Wedrug za
twierd.zoneg<> 11J0rm.atywu po
w:inrniśmy mieć stale w m -; ·a
zynach 5.700 m 3 drew.na. '.rym 
czasiem w dniu 1 stycznia 
MJ61 r. mieliśmy tyilko 2.24-0 m3. 
Do 18 styczni.a br. na z<1mó
W:i.one 1.300 m3 otrzymaliśmy 
za·ledwie 48 m3! Zmuszeni 
więc je.siteśmy produkować 
obcasy i kliny z drewna wil
gotne__go. Poważny kłopot jest 
rówruież z ga.lanteTią. Zjedno
czenie te.E(n przemysłu odma
wia prrzyjęcia naszych zamo
wień - nie mają surowca. 
Brakuje więc nam nawet o
czek do butów. nie mówiąc o 
braku pasa transpairentowego, 
który dla odmianv produkują 
fabryki. 1>0dlegle Zjed.n. Pr7"?
mysJ1u Gumowego. 

RED.: - Cóż więc . będrJ•e z 
pierwmym, w historii naszego 
ki·aju. maso-wym ekspOll"tem 
obuwia w bież. roku? 

DYR. L.: - Je.sitem optymi
stą. Myślę. że go wykonamy. 
podobnie jak cały plan obro
tów naszej oentrali.. który jest 
o 100 proc. większy, w st08un 
ku do wyikonanych zadań w 
IX>ku' ubiegłym. a 9-krotnie 
większy w porównaniu z ro
kiem 1957. 

DYR. J.: - Będzie dobr~e, 
jeśli wsZyeey, którzy obiecy
wali nam złote góry - gdy 
sp<rawa eksportu przyoblf!kala 
się w realne kształty - do
trzym.a.i ą swoich przyrzecz~1i 
i. udzielą nam pomocy. Źle 
będzie, kiedy =us7..en.i bę
dziemy walczyć dosłownie o 
każde .!!lUJpstwo, jak by e!<:s
port leżał wyłą='e w na
szym interesie. Z pustego 
prz,ecież i SalomO'll nie nak:
j.e .. , 

* • * 
TEN DWUGLOS OCZY-

WISCIE ABSOLUTNIE NIE 
WYCZERPUJE PROBLEMU 
Z UWAGI JEDNAK NA 
BRAK MIE.JSCA STARALTS
MY SIF; SKONCENTROWAC 
WYŁĄCZNIE NA SPRAWACH 
NAJBARDZIEJ ISTO'IINYCH. 
WYWIAD POWYŻSZY DEDY
KUJEMY KIEROWNICTWU 
MINISTERSTWA PRZEMY
SLU LEKKIEGO, Z UPRZEJ
MĄ PROSBĄ O INFORMA
CJĘ. W JAKI SPOSÓB R07.
WIĄZANE ZOSTANĄ OMÓ
WIONE W NIM TRUDNOSCI. 

Rozmawiał: 

JERZY BINDER 

wydarzeni em 

dnia 

Złoty 

rogalik 

niebie na 

bez przesa.dy po
że tyl!ko niewielu 
powstrzymało &ię 

,wczoraj od „rzucenia -okiem" 
w kierunku Slońca. 

Wczorajsze zaćmienie od-
.było się punktualnie. Do-
kładnie o godz. 7.53 na 
pra.wy brzeg ta.rczy słonecz
nej zaczął „wchl>lhić" Księ
życ, pr.zestani·ając corar.i bar
d'Ziej jego świetliste obUc-.i:e. 
O godz. 9.03 z naszej pro
miennaj gwiarzdy pozostał 
już tylko wą.ski rogalik 
zwróc001y wypuJ<łoocią w 
dół. O god2. 10.13 b~·ło po 
wszystk1ilm Słońce znów 
jaśnia.ło pełnym blask.iem. 
Ponieważ, jaik 01b!ecują 

„ ..................... "' ........... "'~ 
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Nowocześnie 1 praktycznie 
„Pluszowy niedźwiadek'' 

* „ 1001 drobiazgów" 
CHOCIAŻ DO ROZPOCZĘCIA VII KRAJOWYCH TARGÓW 

(19-26 MARCA) JEST JESZCZE MIESIĄC, ROZPOCZĘŁY 
SIĘ .JUŻ PRZYGOTOWANIA ZWIĄZANE ZE SPECYFIKĄ 
TEGOROCZNEJ IMPREZY. 

Jes.t nl.ą szczególna dbałość 
o wyła.nsow.a.nie na tar.gach 
tej gru.py tow~ów codZien
nego użyt\ku, ktora doty~hczas 
znaj dowa.la się ra.czej w cie
niu. 

Na·leżą do niej zaba\v-k: 
oraz najróżnorodniejsze arty
kuły gospodanstiwa doin·.>wego, 
które hand•e.l opa·trz~ hasłem 
„1001 drOlbia<Zgów". · Pragnąc 

zachęcić producentów do P-Od
n1iesienia estety.ki zab<i.we'.k, 
Centralny ZM"ząd Hand<u Ar
tytlmlami Uży.tiku KuLtur::ilne
go ogłosił konkurs na projek
ty nowyeh wzorów zab;,,wek, I 
p-OTd 111a.zwą „Pluszowy n'edź
wia.de!k". Dla zwycięzcó·n Mi
n,isterstwo Han.dlu Wewnętrz
nego ufundowało nag.ro.dy po 
kilka tysię,cy z1orty.ch każda. 

Równie:!: i w dziale „100'. 

* 

* 

Poruszenie 

wśród 

ludzi 

Oblężenie 

lunety 

przed 

ŁDK 

asrtro1nonwwie, na.stępna ta
ka okazja trafi się dopiero 
za 38 lat w roku 1999, ludzie 
zamies.zkali na terenach, 
.s.kąd widoczne było zaćmie
nie, z uwagą je ob.;,e:n.vo
wali. M. in. lod.zianie oble
gaJ.i wczoraj lune1ę u'9ta
wioną p.rzed LDK, wiele o
sób ob.s1erwowaJ-0 ten' doziw 
natury p1~zy pomocy zwyk
łych &zkielek okopconych 
nad świecami, a czlo:1k•Jw1e 
Łódzkiego Oddzialu Po]sk!e
ge Towarzystwa Milc·ś'1ikó'N 
Astronomii w wielu punk
ta·ch miasta na dachach do
mów urządzili punkty ob.ser
wacyj ne 

Cie.<kawie zorg.anizowala 
obse:rwację zaćmiema kie
rownkzka pracowni astro
nomii MDK p. mgr Emilia 
Se.rwowa. Pracownia •a, li
cząca 60 czlonków stalych 
zajmuje się popularyzacją 
wiedzy astro1101l11iczr,l'; i 
wczorajsze zaćmienie było 
najlepsz.ą okazją do tira~
tycznego &pra wdzenia pooia-
danych wiadomości. TJcze-1 
s.lnicy pracowni byli zobo-
wiązani d·o kierowan'a ot-

l 
serwacjami w .swoich .s:~ko
lach. W ten suos-Ob mło
dzież z dwóch · po-j,:;•awo-
wyc.h i czterech lice21.nych 
szkol mogla obserwow•c za
ćmienie nie tylko pod kie-
runkiem nauczycieli, a•le i 
koilegów zaznajomionyct> już 
z tym zagad'Ilieniem.. Np. w 
XIII L.O. bralo udzidł w 
obser•wacji okolo 420 ucz
niów. 

Pttdczae wcz<>raJs·zega za
ćmienia Stońca a,syst-2•niW ł6d'Z" 
kiego ZOO przeprowadzili o~
serwaicję zw·ierząt w cz.a5Je 
tego nie.codzie.nnego zjaw•sLka. 
Na ten t.ema t l<ilka ciekawych 
lnforma.cj.i udzic!Ha nam inż. 
ELŻBIETA ŚLUSARSKA. 

Wkrótce 7.lod.zie.i.Jti staną przed sąrdem. D'Łiewczf)iami 
zajął się Sąd dla Nieletnkh. ' ·--'----,---------------~--,-~ 

drobia•z.gów" Centr. ZaTząrl 

Zae>bserwowan<>. że zwienę 
ta dra1pie7.ne i wię-ksze ~"itukl, 
ja•!< żubry, bio:o.ny i hipo.po· 
ta.m prar\\rije zupeb1de nie reago· 
waly n.a zać1nieiniie. Duże na„ 
t.omlast zmiainy zaobserwowa
no wśr&d ptactwa. 

J uż w pa.rę dni Po. aresztowaniu, Eugeni1a. Podębska pi
sze do sądu pr-0sbę o warunkowe lllW-Ohl:.i·enie z wię

, zienia. 
• „W d·omu zosta.lo C7JW1J1ro dlzieci - czytamy w tym 
• liście - opieku,je się ninu mo.ja matka." ... 

l 
Może - pomyśli k~'.1Ś - babcia lepiej zajęła. sir: wy

ch()wa.n!em wnuc?k&w? 
Złudne te nadzieje rll'ZWiewają a.kła są:dm.ve prrLe

ciwko owej bitbci. J~,nunie Pietn.J.Szewskicj, które w pa-

! 
rę miesięcy później w'}J'lynęly do Sa,du Powia.Lo·weil'C> clla 
m. Łodzi. 

Akt oskarżf'm.ia. O•bejmuje kilka. PO·Zycji, wszysLkie mó
wią o krad,zieża.ch sklepowych, do-konywalllych lJll.".ZY 
pomocy ... wspomni·anc,i Hen.ryki, jej 5_-letnie.i si<i.stry Ali-

i 
cji i 6-!e•tniej wnucillki Pieirm1zewsk1ej - Janiny Po
dębskic.i (!). 

Babcia. była na;\>vet bar&l:ie.i be>Zmzględna. „Zawsze 
mówiła, że gdy z.o.baczymy o.twa,rtą szufla.clę, mamy wy
jąć pieniądze - przy1zna pu>tem mała Ja.sia P-0dębska -

! 
a ,iak t;1ic eh ci a ryśmy Jaaść, to nas bi.ta!". 

Babcfa p,rzed pa,roma dnia,mi skaza.na 'Zoslab na 
2,5 rc·ku wiezic•nia. Vziećmi zajął się Sąd dla Nieletnich. 

W a.ktach sprawy Pietru5zewskicj zna.jdtt,ie się ciekawy 
dP•kurnent: dato·wane 9 ornrwca 1!:60 r. P·C•sta,nowie-

~. 11le Sądu dla. Nieletnich o ci;ranioze.n.iu wła.dzy ro-dzjcieJ
" !kiej Rugcnii Pc·dębsl;;iej ' i n at y c h m i a s t o w y m 

umieszcr<!eniu C'Z/Woirga jej nielet.n.i>ch dmieci w Państwo-
wych Domach Diziecka. 

Prr.testępstwa. d0>konane pr.zy ud7liale 12-letnJej Danieli 
i jej 6-let.nie.i si·ostry, Ja,ni1ny Podębskiej n-0\SiZl\ P ó ź
n i e .i s z e da:ty .. La1two się z tego domyślić. że s lu s z
n e po.sta,now1eme sa,du a.ni natychmi-a.st, ami dtug-0 jesz
C'?:e po.tern nie zo.stalo wyk.ona.ne. A ~da.I Młode 
d'tiewczęta. stanęły znów Prled sądem tym rarzem juz 
ja.ko uieteinie przestępazynie. I ktoś pooH11si za to pr.zy
na.Jmniej moa-a.Iną. 0>dpowied2ialność (?). 

Oczywiście a.ni na .io·tę nie mmniejszy t.o karn(',j od
pcwiedzialności zlod•ziejeik, które nie wa.bały się wcią.g
nać efo swych niecnych machlna,cji wl.a.snyeh córeik, 6-let-
11ie.i wmrnzki i n.ieletnich d2!ie~vc·zą.t. 

Są t.o <»kolic7,no·ści niezwykłe obciąża.ją.ce i sąd nie
wąt.pHwie weźmie je pod uwa.gę przy fero·wa.nj111 wyroku. 

A swoją. rl.r·O•gą wa.rt.o sii) rzrustanowić, d·Iawicg-o slusiute 
J)l}stano1•V>ienia. o p{)zba.wieniu władzy roćh>icielskie.i J.ud'lJi 
od da.wna pode.j,r:zanych o krad2ieże, postan0>wienla. o od.
iJ7.:o.Jo.waniu dziec.i -0d wpływów ?Jgn:iłeg·o i '1Jdemor.a.lizu
wa,ncg1> środmvfo;ika nie zawS'ze są. w porę realizowaine? 

Warto i trzeba się nad tymi za.stanowić, nawet wów
cza.s, jeśli pnzyczyny należą do r.zędu t2IW. &bieiktywnych .•• 

La.twiej bowiem driś usunąć owe pr.zyCtZYnY, niż za. 
kilka lat walczyć o 0>dzyska.n.ie dla spole1YLeństwa zdemo-
ri-.liz0>wanego pmestępey. JANUSZ KRA.JEW'OKI 

'-.,_ .... ~~ ........ 1"-._._._ .................................... ..""l..11 ............ ..,......,..,....,..~IP:"~~~~._...._...,.._.,.._.,.._.,.._....,,...,,._,-.,F .................... ~ ................ -~~ ..... -~~-..... --~ 

„Arged" wraz z CRZZ, Ko
mi~etem do Spraw Gospodar
stwa Domowego, MHW i re
sortaimi przemy.s.łowy:m1 opu
bli.kowaly konkurs po'.! ha
.slem: „Nowocześnie i p.-akty
cznie w g<>S!PO•dar.stwie domo
wym". Sugestie orgamza1orów 
p-OTd adresem producr:ntów 
wskr,zu.ją na bogatą listę to
warów, !których oczeikuje ry
nek, jaik na nowe tYtPY pralek 
eleiktryoznych, o.d1kurzac.zy. ku
chenek, miks.erów o<rarz wie
le innych naj.różnorodnlej
szych sprzętów ma.jących u
łatwić kobiecie pirowa lzenic. 
de>mu .. 

Ga.wrony, ka1wki, wróble by 
ły bardw zanie.po•ko.,jone. Fru 
waly po l<latka-ch, krzyc.zaly, 
zz,cho,vywały się baTdz.o ne.r
wow-0. Wśród te.I s.IuzydJatej 
braci pan,ował tal<i ruch, jak.i 
zazwyczaj obserwuje się z ra.n 
nyin brz2skie1m - przy wscho 
dzle .s>lo1ica. 

Nieco odmiennie niż zwvJcle 
zachowywaly s1ę daniele ·bia.
le i .Jelenie. Mimo że mialy 
podane jedzenie, n.ie konsumo 
w_ały śni.a.da,n,ia, a staly na wy 
b_1egu i !Jrwoż.nie rozglądały 
s1e do-kola. Były glodnc, zaw 
sze więc ra:no p•rzy poda,vani·u 
P<>•f~lm wchodzą d" s•la.1enek, 
gdzie z dra1bln spoży>wa.ią sóa-
11!>· Wcz1>ra.j uczynnly to do
JH~ro po skOńeZieniu zaćmie
nia. (5) - -

Wy,produl!wwane z in:{:ja<ty- w S•U•tnie _ mówią('.' języ-
wy obu lko:n:kur.s.ów towary ikiem stereotypo~vym -
2ootaną po ra:z pierwszy za- „imprezę nale:ży uznać za 
demorustrowane na tegorocz- udaillą". Niestety, nie moł-
nych targa.eh krajowych. Łącz- 111a napisać. że prosimy o 
.na wyeo1kość nagród, iakie więcej podobnych, bo k06-
czekają na zwycięzców kan- mos, jak dotychC?..as, drwi . 
kurs:}w, przekracza '>wotę .sobie z lt:dZikich s.lów. (.ipl) i. 
700 ~y.s. z.I:. (wy), „-------------
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Blisko 76 mln. zł na kulturę w 1961 r. 
• Kierunek na peryferie miasta • Nowe inwesłyc:ie 

placówek. kulturalno - oświatowych Modernizacia 
Rdc 1960 przynió.sJ w dzie

dzinie kultury naszego :nia
sta ootatec2111e zalwńczenie 

.zmian organizacyjnych; de
centralizację życia kuitural
neg-0. Nie za.tr.zymała s1ę ona. 
na s.zczel:>lu miejskim i itięg

nęla do dzielnicowych rad na
rodowych, które od poC'zątku 

br. kierują bezpoośredn-u te
renowymi bibliotekami, doma
mi kultury, świetlkami. 

uległa również Lód7.ika Komi
sja Koordynacyjna, kt6rej 
skład poważnie powiększono, 

,powE-tały też dz!elnico•we k·o
misje ko9'fdynacyjne. 

Co będziemy budowtć? 
W dziedzi1nie inwestycji 

przebudowano i unowocześ
niono 4 teaUy drama~yC'zne: 

ponuje budżetem w wysdk-0-
ści 75 mihonów 348 lys. z!, 
w tym 38 mln 700 ty.:;, prze
~naczono na i.nwestycje. 

JaK zdobyć widza 
i staehaczy 

cej - t.wó!'czością kulturalną , 

wciągnięcie kh do ::l'.l!it;y>W>egu 
w niej uczestnictwa. 

Jest to działalność zat:roj{)-
111a na szeroką s.kalę i dlugo
falowa. Nie może jej prze~ro
wadzić .sam Wy.a.ział Kultiu:ry, 
czy jego pracov."!licy. Aby sze
rokie i ambitne plany •·<i.zwo
ju i popularyzacji kultury w 
naj.szer.5<zym tego slowra zna
czeniu wśród mia<>ZkańY.:ów na
szego miasta nabra.ly .realnych 
iksz.taltów, muszą w iich reali
zacji dopomóc wszyt.stk'.:: in
stytucje i działacze kultura!
ini, ws-zyscy ci, któr;ynn b!isikie' 
i dro.gie są &pra•wy kul•ury. 

T. Woj. 

Celem usprawnienia ruchu 

Za dwa tygodnie przystanki 
autobusowe będą przesunił)łe 

za skrzyżowania 
Głównym tematem obrad 

Kom:s.ii Pc·~dilm Drogow~o 

m. l.;0.:l!zi by! problem z;mmny 
dctyoocz:l.S(>wego usytu-01Wa.nia 
przys.tan.ków autobuiSO~rych na 
ul. Piot.r1kowl51kicj. Pl"Zy oma 
wianiu tego zagacfa1ie·n1a bra1no 
pod uwagę zarówno po•trzeby 
i wy.giodę pasażerów. ja k i st.a 
le roo1ną.c·e .. loo'l"ki". które two
;rzą poj.azidy mechanriozne na 
.skrzyżowaniach glównej arre
!riJ na.sze~o miast.a. 

Vlic~ksz.ość fachcw,.rców sitala 
na stanowi.siku, że w przy
sz.l-0foi JloSć .samochodów i mo 
tocykli będzie w LodZ.:. ie1>•Z('.ZC 
'Miększa. a 'vięc - kwestia 
przesunięeia przy.s1ta1I1Jków au-

tobw>oWY'Oh za sikJr,zyżOJwa;n,ia 
lxxlz:ic ko·ni<'<'znością. Dla·tego 
też wszelke in11K· z;.istrzeżenia 
i trt.:>elln.ośc: , klóre wysuwano 
K.omi&'.ia o<l1rz1Ucila. 

O tym, ie przystanki będą 
przrot11niqtę _ pisaliśmy rncc
s'.ąc temu. Względy tech:nc<."7.
ne spo:v-0do,va1nę d.arść s-il nymii. 
m ro•zami, i;:.tanęly }ednak na 
przc>.sa:h,'l{)<ltZ!c wykona.n iu zarrua 
rów . 

W ub. rolru powstały w Lo
dzi dzielnicowe referaty t ko
mLsje ikultury, których dzia
lal~ć d-0piero się rozwi~a i 
w przyszłości niewą•p!iwie 

odgrywać będzie poważ„ą ro
aę W ózie1e U(!>OWlS!Z.eChJ~ie·nia 

ikultury wśród mie.szk;;ńców 

naszego miasta. Re-0rgan1zacj ; 

Ziarnko do ziarnka •.. 

Powszechny, Nowy, im. Jarl-

cza i „7.15". Oddan-0 Operze 
Lódzkiej za.piecze Te-atro Na
rodowego, zalrnńczo•no remont 
Muzeum Sztuki. Ustalono lo
kaJi,zację 3 dzielnicowych do
mów kultury i 29 bibliotelk. 
Plany na IS61 r. przcN!dują 
m. in, kontynuację na.i;t17pu
jących inwestycji: budo•,1·e Te
atru Narodowego, Mauzoleum 
na Radog-01So-cczy, rozb11rlowę 

Muzeum Archeologiczni>go i 
Etnograficznego, kontynuaC'ję 
!:>udowy gmachu przy u:. Pól
nocnej, w którym mieś~1ć się 
będzie kino-rewia. Prz<:wi.du
je się wyposażenie 6 b;blio
tek, dalsze opracowa.ntf' do
kumentacji tozbuoowy Ośrod
ka Propa,gancly Sztuki, 3 d-0-
mów kultury i szkoły muzycz
nej oraz: rozj)Oczęcie budowy 
pomniJrn J. Marchlewsikiego. 

Da.ne, które wyżej zacy1h1-
waliśmy, pochodzą z wy1ycz
;nych do planu pracy Wydz. 
Kultury Prez. RN m , Lodzi 
na rok 1961. Omówiemu tych 
wytycznych po&więcona była 

wczorajsza narada kol"'gium 
Wydzia,lL1 Kultury, którą pro
wa<llzi! prze.w. T. Telma, a w 
.której udział wzięli: kierow
nik Wydziału Kultury KL 
PZPR - S. Klajma•n, wice
tPrzewodniczący Prezy.d1um RN 
G. Górtows:ki, kierownik 
Wydzialu Ku1t-1.1ry Prez. 
RN R. Stefańczyk oraz przt-0.
stawieiele ws•zy.s·tkich placó
wek 1 dziedzin życia kulturaJ
nego naszego mia.sta. 

Doz\Yolone od lat„. 

Dlacz<",g}O Pf"Z~•uwa .>ię przy
s:t.anki poza &ir.rzy;.owan1a? Au 
tobUBY n.a P:otrk0>wE•klej za
trzymując 15i\fl' na u,'ta la<n_y,::h 
mi-ejs.cach, blokują z.byt 4~ugo 
ruch trójstcumien;owy ;:-rzed 
skrzy:io-wani.3.mi i c.:ęsto !JO 
od1jeidzie z przy\S'\anku stają 

no raz, Cl.f'u,gi p'Xi ~E!'l'w<my:r1 
świat!P-m sygmaliz,aCYJllYm. No 
wość. któ'!'"ą si~ WJK'C•W,::dzi WY 
etirnii;nuje w du0ej milerz~ te 
zahamowania. Dla pasaż.era 
i.e-Stt rzec:r<i oboj ę trr ą. czy w G.!a 
da <lt• uutnbu.su pi;zoo- czy za 
skrz.vi:o·wan:-em. 

i dzieci będą miały 

telewizor 
Nasz a.pel w sprawie ku.pna 

telew.izm·a. i radi<>apara.tn -dla 
I międzyszk-0lnej świetlicy 

przy ul. And,neja. Struga nie 
p<WA>Sta.J bez echa. Prezydium 
rady zakłado·w:ij przy ZPW 
im. P. Baro.owskiego 1>rzekaza 
lo na zakup telewi7ora. dla 
świetlfoy - 400 zł. Pierwsi 
ofiairoda.wey wzywają inne za 
ldady do składania p;icniędzy 
Jl& ku.imo telewizora. i radio
aparatu. 

I my ze swej strony prosi
my k.ierownfotwa. lódzkich fa.
bryk <> oka.zam~ pomocy I mię 
dzyszkolnej świetlicy. P0tla
jemy numer kon1t.a.: P'l<O -
7-9-825. (st) 

Nasz TełefonUsTugow~ 
M•il~~ --

czYNNV CODZTENNIB,, 
OPROCZ 80BOT 

W GODZINACU. 10-U 

PACHNĄCE 
NIESPODZIANKI 

KOWALS·KI: Ozy kwia-
ciarnie łódzkie dostarca:ają 
na życzerue klientów pod 
wska.za.ny a.dres kwiaiy 
pm;tn posłańców? Ozy przyj
muj!\ zamówieni• pt'IZesyłek 

do innyilh mia.st? 
RED.: Za.-nówienia 

ręczania kwirutów do do
mów są przez łódzkie kwia
ciarnie realizowarlie. Nie 
prowadzi się nrut<Jrniast wy
syłki kwiatów. Chcąc obda
rzyć blllkietem !kogoś z in
nego mia.s.1a, moŻJna U1mó
wienie 2llożyć telefornczmie. 
w krl:órejś z ta.mtejs.zych 
k"Wiaciarni, a naileźność prze 
słać przekazem. Wkl'ótC!e 
sfinali!rowaine zoot·aną umo
wy z „Heortexem", które 
umożliwią zamówienie w 
kraju kwirutów dla osób 
mieSZJkających za g,ra.nicą 

na OOW!fót, 

MIASTA 
WYDZIELONE 

J. EPKO: Czy w podzia
le a.dmbtlska.cyjnym miasta. 
równorzędne wojewówtwom 
nazywaj!\ się wojew-Od12Jtwa
mi miejsklmi? 

RED.: W tej chw1ll miasta 
takle, jak Warszawa, Lódź, 
Wrodaw, Kraków, Poznań 
;nazywają się mia.s.tam: wy
dlzie1ony:rni z wojewód:ztw 
(są oddzielnymi jedn-0<111.kam1 
administa:-acyjnymi). Istnieje 
już jednak projekt Urzęd•u 

RaJdy Mi.ni\Sltrów prze
k.9zitalcenia tych miast w 
nowy;m syistemie podzialu 
tery.tociałnego w wojewódz
twa miejsikie (podobnie -
pi:<zekazta•ltcenia w powiaty 
miejsk.ie miaat nie podlega

ł jących administracji powia-

l 
towych ;rad na.ro00wyc1:). 

PORADNIK RYBAKA 

1 Jeden rz nasizych Czyt~lni
) .ków, daremnie pOISIZullu;ący 
' „P-0•radniika ryba.k.a „taw"-
1 wego" pod red&lkCJ;\ mgr 

Rudni·okiego, zwrócił się o ! 
oomoc do NTU. Jeśli więc 
ktoś posiada tę pracę. -

) proowny jest <> s:lwmuni'ko-

~ 
wanie się 1- p. Mieczysła
wem Knopińsk!m, Piorunów, 
pow. La.sk, poczta Kw atko-
wice. • ................... "" ...... '" ................................. 

Konkursy i festiwale 
Glównvmi kienmkam; dzia

lanla w· dziedzi,nie pracy kul
turalno-oświatowej będz;e ak
tywizacja kulturalna peryferii 
miasta unowocześnienie wy
posaże~ia placówek kul1 urn!
no-oświatowych i biblioteik, 
moderniz."łcja wnętrz, a:1apta
cja nowych sal, Powz:inym 
zada·niem je.!'lt ksztailceni~ ka::l.r 
k.o., angażowanie do tej p.ra
cy absolwentów wy7..szych u
czelni, rozwijamie i poglębia-

111ie aikcji odczytowej , · imprez 
;rozryw:kowych o cha.ra.kterz•! 
ksmalcącym, o.pracowanie pro
.gramu kr.zewienia wiedzv te
c~micznej, s?Jkolenie b11.i1iotę-

karzy bibliotek przyza :da<lo-
wych oraz organizacja kon-
Jmrrow i festiwali: fe&tiwalu 
amatOII'&kich teatrów ooezj1, 
festiwalu pieśni chóraln~J, fe
atiwału muzyki, pieśni ' tań
ca, przeglądu amatorskich ze
społów teatra'lnych, k<•n.kur.s.u 
amatorów - plastyków, kcnkur-
6\l na ootetykc( ldu~&w i świe
tlic. Przewiduje się poczynie
.nie przygotowań do slworzP
nia LódZJkiego Towarzystwa 
Krzewienia Kultury Teatral-
111ej itd. 

Ogólem Wydz. Kultury dys.-

DZIS• 
o gl<Jdrz. 18 w Bibli.oteoce Gatr

nimołlowe~ Kltubu Ot:reersik:e·go, 
u.L Tuwim.a 34, o.Obędrz.ie sic; w:e 
ctZór huan01ru i saitY't'Y Ho1r a.ceg.o 
Sa<f.rina. wstęp wolny, 

* ~ * 
Ci·Ek.aiwi1e z.a,powi aid1a 1Się Crz!Wlal't 

kowa B'es'•aid.a Literacika o g-0-
diz'in.ie 19 w Łóclzlkirn Doml\l Kul 
tury, uL 'Ilra1Uigutt.a 18 z udz'.a
łem pisarza ślą9kiego, W1lhel· 
ma SZewcrz;1·t.;:.a z Katow•i.c. lni!.e'l' 
1okuit<>rem bęclZie J••n Koprow
ski. Bi'lety nabywał m-0'Żlna w 
ŁDK, p0tkój 310 od ~drz., 14 
clio 18. 

* „ * 
Dz:isl.aj odbędzie się <>łlW·airty 

wykła•d z medycyny pt, „Ch-0-
roby :ZJe1kame pr-z,eiwoo-u J><J.k,a.r
mowegiotl na Uni•wersyteci~ P-0-
w52'e'C'hm.ym w Lódl7.lk:.;m D-Om'll 
Kllllm•ry, u.L Tra.u~tta 18, aaua 
305 od g:odrz. 17.30 do 20, 

* * * 01lwal'cóe 1>!1l:>J ioteki Klu1bu Spół 
dzielczegjo „Spole1mu w odnoiw:ro 
uym 1ckalU przy uL Plctufrnl\v
skiej 76 oóbędO'.ii.e s·ię o godz, 19. 
W 71wia:z.k;u z otwarciem re<!, 
Wi•e-sl,a.w Ja<idiżyń>f{i wy,gtoei pre 
lek,oję pt, „Czeg•o s.zo•kamy w 
d:ziele Ji,tE1ra1okim", W~j&cie dl.a 
W1Szyis\kJ,ch beaipia.tne, 

* :J• * 
Polskie zxrresrze•n.ie Inżyn;-en·ów 

i Te•c:hn'.1l<ów Sc:t1ita~rny1ch. Od
dzi,;rł w LcdlZJi za.pra'-011,a na od · 
azyt dr 1fllŻ. Jerziegio Goncz.E,r
ozylk.a pt. „ N-Of\~e Ul"'"l..ąid'Zein:a. dt0 
oazyire~..anlla śc'eków w S7lwe.cji 
i Da.nii" (o godrz., 17 w św'etl i · 

cy Mi:eJsik.iego Pr7.:ed1s. Ro·bót 
Wod.~Kat'l„ ul. 22 L'poa 5). 

* * * Preleikicj-a rn .gr. Zyignn1unt.a 
Szcruf.{.ows.Jdeg;o „Ud;z;,ał regi-O· 
nu łód7lk"ego w piśml·€r.1r:lictwie 

sta-ropolskim" O·dbęd:zhe się <> 
godz. 18 w świ·et\'.cy PTT·~{ mrzy 
ul. P'·O·trr.'towslkiej 102a. Wstęip 

WJO!my. 

* ·• * o gc.o:l. 19 w Kln.J.b'e Stiu.d.€11· 
tów (P'1e>tirl'oo1w•,frn 77) odbędll'le 
się ko.1ejny „cxwai:"iirfc L;·terzie
ki" na który 2.a1pro-su:ni są: 
Kr.'~V1SZtcit-Ir-€f'1G.1l!!SfZ Szim:1dt. Zo
fj,3 1Woh.alC!ZlU1k ; Anclrze,i w .. ~s;>l 
z g;r-upy l'itera.c(<.'.ej oKr.:ntraS'ty" 
:z;e S7Jczeie:na. W.stl;jp wplny . 

-4-. _D_Zl_EN_N_·_IK-Ł-:ó:-D-.Z:-K::-:-1·-nr-. 4-=-=o:-{7:4-:-:42:::::$ 

Narada odbyła sw, w Olkre
~ie d<;iść trudnym, -O'kr&i..e, w 
Jk.tórym obserwuje się syadek 
:zainieresowaJnia spole~znego 

!Placówkami k.ultl.1l'y z;awod-0-
wej, ja.k tea1tr, filhar!nonia, 
llcLno itd. Nic więc dznvnego, 
że dyskutamci, reprezen•ujący 

IJ)C&zczególne placówki kuHu
ralne, poświęcili wiele mi.ej
.s.ca na omówienie isoposoi>i•W i 
fo~·m zainteresowania najsrz.er
iszych rzesz spolec.zeńs~wa, a 
szczególnie śro·d01Wiska rohot
iniczego i iintaligencji pracują-

Pon ad 5 7 tys. zł 
mają w SKO 
uczniowie 
Podstaw. 

SzkÓły 
nr 107. 

UczniO'Wie Szkoły P<>dsta-
wowej nr 107 w Lodzi mają 

na książeczce oszczędno.ści-0-

wej 57 tys. 400 zt. Na s.um'; I 
tę skladają się o,s..zcz~on-0ści 1 
uczniów - wszyscy on· po
siadają książec:l)ki SKO 
oraz uzyskana ostatnio nagr-0-
da z PKO w wy,sokości 2.500 
zl. Nagro·dę otrzymała sizkola 
z-a zajęcie I miej.sca w II eta-
1pie kcnkur,<;u „Szlakiem Szta
fety Oszczędnych". 

Uroczyste wrączenle r.agro
dy pieniężnej ora•z „paJ:ecz!ki" 
sztafetowej odbyło s.ię one
gdaj w świetlicy szko.ly, 

Podobna uroczystość odbyła 

się również w Pabirunkach w 
II Liceum Ogólno1kmtalcącym, 

którego ml.odzież wyróżniła. 

s.ię w oo.zczęd·zanil\l wśród 

szkól z terenu województwa. 

Cenzul"ka „dozwiolone od lat 
18'· potrańi za,pe,wnić p<>wodze 
n;e na·wet fi]ffi<JIWi n:eaiekawe 
mu i l:>ez większyoh \\1<1rtości . 

Przyse;ly widz dcmyś!a &ię ,.:pi 
ka.ntnych . azczególów!' i ..;.pie
mv ochoczo oo kima. 
Można chyba bez większych 

za.sitrzeżeń powie&ieć. że op1-
nJa S!JIO-lec::zina wk wlaśn~e p-Oj 

muje rolę „cenzurki . w:e~u·:. 
Niestety na peWU1<> nie svvrn<.
czy to dobrze o wys•tawiają
cych cen.zurki. Wygląda r:·a 
to jakby wciląż jeszcze nie 
mi~li cmi · i.ninych kryiter:t)w p<:> 

za il0iśdą i jakością pocalun
ków w 0b>r2zi.e. 

Taicie uwagi nasuwają s:ię 

nam m , in. w związil,,-u z h
st€l!ll otrzymanym od n.aszej 
czytelm.'czki - p, A. Wt'Je>~~ 

kie·j. Pisze ona: 
„Byłam na filmie „Dziewią

ty krąg" ze swoją wnum:k~ i 

czEgoś równie nie W•~azana~0 
dla 12-letmich ©ieci je,<;1z.cze 
nie widziala.m. Ma.m wraż.e
nie. że nawet film le1kki i tr<>
chę erotyczmy. bardzie.i w.31ka
zany jest dla <l:zieeka niż te<n. 
petEm ·grozy i ok-rudeństwa. 

Moja wnucZJka zadawah mi 
pyta.nia. na kltóre ani mogłam, 
ani chciałam OO!>owia<lać. a 
cala n.oc majacizyła i rzt.10".1a 
się prze.: sen, przeżywaJąc raz 
jeszcze te pobw(Jf['ności . Pro
i>izę o p<>inf-ormowa;n.ie mmic. 
kto wy<l.aje filmom cenzurki 
wleku?('. 

Na dowód, 7,e nasi „oonzo
rzv" nie u.wZJględmiają innych 
k~yteriów poza tymi z zakre
su swoiście pojętej „mora!-

ANNA PJtZYBYLAK: F!roo;my 
o -z,~ho!!'1l€rnie s<!ę do IJrz,i ·ału Li
stów i I;n1,e•rwencH w g<HtLi1na.ch 
oo 10 do w. 

Słuszna uchwała 
Prezydium MRN w Pabianicach 

Tl'udno zrozumieć, że są lu
dzie. któray w ogóle nde sz.a
ThU.ią wlaS1I1yc:h mieszdcań, otrzy 
manych p0 dfrugi!m oczekiw<1-
niu i wielu sitairaniiacll. K2.ry
gicxlin,y iesit fal<Jt, jeżeli po kil
ku miesiącac.h zamiesz.kLwania 
w n.owym blolru. c-zęeto lokal 
razi!. brudem. poobijanymi ścia 
nami, zepsutymi l:nsta·lacj<1:ni 
it.p. 
SłUBZną więc uchwalę podJę 

Mimochodem 

ł<> PrezY<l!ium MRJN w Pabia
Ill.ica.oh, o wysiedleniu killk;u ro 
dzin z blokiu prizy ut Sklodiow 
skiieJ. u ktÓ!'yoh stwierd17..ono 
dewas:tację i anity;.sanirtanny 
stan mieszkań. e 
Może i w Lodzi, jeżeli zacho 

dz.i p0tr:ueba, należal-0by po
dobnie oootą,p.ić względ,em ni
soozycieli nowych mie.<;:i;kań. 

A. B. 

ności" mo~na pirzytoczyć i in
ne fak.ly. Oto n'e kto inny, 
a Ce:J.frala Wynajmu F1Lm61w 
w Lodzi. a wii:c instytucja, 
której zależy przecież. nfl 
frek.wenic.ji w k ~nach, wvstę

powala w u;b. roku dw-c.1il<T„t
nie do siwo:ch władz o ,p<>d
wm.umie "·ranicy wi·eku: z 14 
na Hl la.t <lia filmu „Puł:ia1piko.", 
gdzie trup pada gęstco, a mor
dercą okazuje e'ę zbo•c:zeni€c. 
oraz z 9 na 14 lat dla filmu 
.. O ży-:;ie dzV~·cka'', w ktorym 
k'1ku1e.1.n.i chłop>:ee du.si się w 
kasie pam{!·emej. A=lmlwb:, 
- pocalllln.ków w tych filmaeh 
nie było. 

Zd:ra<lźmy wres;Wie n.aJwa.ż

n'ej&zą „tajemnic~·· - „-:·e,n
zuriki wieku" wystawia fil
mom .'!{)eCjalna komr..sja, f>O'WO 

łain.a 'Przez M;.n'sile!'.'IS1two Ośw1a 
ty. Czas na.jwyższy, by .,ee-11-

zorzy" zmodernizQl\viali n'.~"'O 

swe kryteria. Bo ozęsto na
wet film ,.Je.!rl;;o erotyCTZlllY" -· 
jak p:sze nasz.a czytelniezt!m 
- nie zdemoraliz.uje d:z:islej
s2iej lfHetnie.i <lz'ewczy;ny ezy 
chłopca. a z drugiej str<my 
szkodl'hve dla młodzieży mo
gą .tlli ę oka,zać zupelnie i,nne 
sp;rawy - jak te. pr.zytioawn~ 

przez nas w przykladach. 
J . Br. 

Listy do P'rlaltr.ii 

Do jakiego "pionuh 
to należy? 

Od ki!l><.U lat U<Siłt>'ję beZJEikJU
teccmtie ufa»'bo-wać Jvc•żu,ch, któ
ry po Ny1pr·or.1c·u wyma•ga te<j ko 
smety1C<Z111·ej -0•pcn·acj i. Na;irt>'el'w 
p r óbo··W'a.Laim :z,głos~ć siiE: z tym 
óo Sp-ni „Kui:o·}c•rz11 i „,Flll
t1ro''. P .otem urz.:rts:il<.atłam sze
reg adrGSÓW pr~·watr.1ych rze
m~eś.~n1~·ków . a1le wsrz.ed.rzie odmó 
wie<,·O mi W)'lkCl'.lan1a . rej u.sł1u,gi, 
tłumace.ą,<i sie bral<'em od(po

wieooicch l>a•r•Wll:kó·w. 

Os ta tni·o :ziwiróc.iła m się ci.o 
Zj1ecn,o,etz.e•n,=.a prz.e•d3ięb:or.s1hw 

Ho:nd1o~·.y·oh 1 a.Ie tu -Oidipo•w .'0e
d12i 2m,o mi: „ T<> nl6"bety n'e le
ży w naszym pi1cn1:.e". Sytruoieja 
,iesit tyrr. baircl:iie:i P·!l•radoksak1.a, 
że ko-ż-u,chy te proc>ukuj·e nasz 
przemyst państwowy, a vricx: 
musi on posiia<Jiać O'Opoi\-,:iedF.Jie 
bar.,,miki. Ni:kt jedr,i.a1k n 'e p-0-
my.ś.J.a•t, że 'k:.oiwct1y oo j.akiś 
czais wyima,gaoą oośiw:Je2€ni.a. 

Uprzejm'e wi~ie proszę redaik· 
oję -0 pc•ruszien1: e fle!j spna1wy i 
ewrrn·tu,a1r11e p.o.:1":1to1rTnowia1n.'e 
lr.A1::e. g:,diz :e w Ł.odrzi j 0e13t "t.a.tci 
o'<m". który pobra.fi u,i}aJ·b:ować 

kovUlCh? 
H. K. 

Pc~!amowlon.o osil;atecznle. że 
od niechid'L 5 maorca br .. tylu 
*m pr-Oby na. okres Ok"'lo 2 
mie.srięey wszystki.e przystanki 
aut-Ohusowe na p:otrk<l'll\"S'&:e ; 
priesuni~te wstaną poza skrzy 
żowan.ia u1ic. Sp""ja1na k«n.i 
sia w dni.u 21 lutego u&tali 
kc·nkretne miej.sc:a. przystan
ków. 

Ta Eic>rawa Jączy się foiśle :l 

prze6umęc:em pa.sów d1a. pie
szvch na s'.trzyżoowaniach. N;i 
,,/Q.„nę b~dą one przesun.1ę~e 
cd skrzy-T.,01wania o 3 do 4 me
trów. W te;i, i:<l'J>G>sób unikn'.e 
się z3,tJoc1zeniia ruchu p iesrze go 
tuż .pcd w:nafo:-a.mi ;;yginaliza
C'ii. Oczyw'.śC'le prz.ysrtan,ki 7.a 
sk.rzyiowaniami d!a aul•:>IJ.u
sów bę.dą się zna jdovrnly tui: 
za przej śdem dla piesz;y-ch. 

35 wypadków 
w jednym miesiąct1 

W styczniu na jezdm:iaoh lólz 
k:ch zanotowano 35 wy'J)adkó;·,1 
drogio1w:ych w których zabi
tych 2J()IStalo 5 osób, 24 octnio
slo rany. 16 pojazdów zosralo 
uszkod2J<>nych. Stałys1yka o-, 
J:>eim,\je jedynie poowa:in·iejo;ze 
wyp:c~dk;. g<lzie stra ty m2.h- ·'• 
rialne prze.k!ra=ją i.ooo zl, a 
ludz:e doznaH obraż·eń. Je.~t 

to pra.v.·le taka sama ilość . .i·'-<k 
w styCtZilliiU ub. roku, z tym, 
że zabita 7.o&tala jedna 0tS1(J>ba 
więcej, Ni€pokoi fakt, ż.e w 
5 wyipad:kaC'h śmieMe1nycn -
ofi.a['ami jesit aż troje dzieci. 

(sk) 

___ ,,,, ____ ,_, 
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PLYTY ADAPTEROWE -l 
Piot.rkow~1ka 35, 83, Pl. 
W-0lnośc1 3, 

WOZKI spa<!erowc głt; bckie, 

kombinowa>nc i s!-:ladane f 
leżacz;kowe - Piolrknw
ska 164. 114, 42, Nri rnto
wicza 6, Nowotki 94, Przy
byszewsl1:iego 63, W; ęck<>w

~kiego 3,. Kiliń&k i ego 141.: 
Obr:. Stalingrad.u 30, Wrześ
n1eni.:1!ta 102 

ZACMIENIE • OSTATKI 1 
ZEGARIH, PAPIBRO$:NICE „ 

PUCHARY, wyro.by pla4e-; 
rnwane - Piotrk0w.sk.i; 
102, 27. • 

TURYST.YCZNE walizki w~ 

Tak więc dwa głębokie 
przeżycia na skalę krajową 
ma.my już poza sobą. Jedno z 
z ni,ch, to lwrnawalowe ostat
ki, drugie zaś - zaćmienie 
słońca. Obydwa, muszę przy
znać, nastroiły mnie rru:zcj 
melancholijnie i refle·ksyjnie 
wobe·c drugieij polowy XX 
wieku. Ciekawa to e.poka, a 
jednak j0>Tcże malo tajemni
cza/ Bo czym byLo dawniej 
zaćmienie sLońca? Wystarczy 
znać twórczość Bolesławo. Pru
sa, żeby wiedzieć, że za po
mocą zaćmienia slońca '<ap/a
ni egipscy zdobywali sławę 

wszechpotężnych cuck.twór
ców, kierujących silami przy
r.ody, że za pomocą zaćmienia 
sf.ońca obalali trony i utr.zy
mywali nieograniczoną wła

dze nie tylko na.d ciemnym 
ludem, lecz i boskimi farao
nami. 

A d?iś? Wszyscy wied.z ą, co 
w jest owo zaćmienie, wszii-

scy wiedzą kiedy na.stąpi, wy
ciągają z la11nusów kolorowe 
szkieł/oo, ogląda.ją,, podgryma
szają, że za ma-w, porównują 

do rogalika, obwarza:n.ka, lub 
nadgryzionego pącz·ka. 

Takie skojarzenia są oczy
wiscie skutkiem łączenia w 
c.<:asie osta.tków z zaćmieniem. 
Zaś ostwtki, t-0 wprawdzie 
irn.preza. znacznie młodsza, ni.1 
zaćmienia, a.le ma również 
swoje tradycje p1·zyćmione 

bias-ki. 
Dawniej np. bawiH się ci, 

którzy chcieli, a dzisiaj bawią 

się wszyscy, którzy m11s.zą: 

Niewątpliwie będziemy miel! 
nieba·wem fascynujące stat115l 
tyki, na temat i.le pqcz/·ów 
i chruslów pochlmięli rodacy 
(wiadomo,,ci z gas.tronomii) i 
ile z tego poszfo na marne 
(wiadomości z pogotO'lvia ra
tunkowego), ile złamano „szpi
l~k." w ta.ii.cu, a. iJ.e serc. Nie 

będzie natomias·t statystyiki p-Otkrowcach I'O'~m. 65 X 70 

liczby ~vylcrztszonych - Pi ot r1k<J1Wslrn 35, 70. 130. 

wścieklym zg_rzytaoniu zębów. PORTFELE, TOREB.J\:~. RĘ-· t 
których wiasc:ciele m!isieE KAWICZKI, TOR.DY -

„uc.zestniczy.ć" w ostaNwwych Piot.nkow~lka 70, 

igra.szkach t swawolach swych BOTKI na fu!,rze w cen'e;, 

sąsiadów. W naszej epor e bo- zl 320 PDT P1o•rkow-1 

wiem znalwm1ta część ::aba·w ~1ka 98. 

prze-niosła się z ul-ie i sal. b.,a- u s L u G I MHD 

lowych do prywatnuch miesz-
kań .. gdzie w s-kromnym, lecz NAPELNIANIE DLUG•l}PJ-f 

dobr~nym groniP. tańczy się o- SOW - P1o·tr.ko1w.~ka 9.0. 20 

berki, poleczki i rock and rolle NAI'-RAWA WIECZ~YCH 

śpiewa „Sto lait" i ,.Gćiralu'. ł PIÓR i naprawa dlu~.rypi

cz. Y. ci, nie ża.l". A na glowy I~ . sów - Pi.ot.rkows1ka, 67, 
s~siadow . przed.z>ielonych cien- f NAPR.A~A G.ALAN,TERJI 

k1m1 blokowymi ścia.nam·i, za- SKOR~ANEJ - P1~,rkow- · 

mias.t po.pielcoweao popiołu, I «1ka 3o, I od'. pa•rle., . 

-sypi.e się po prost11 i!f?J·k POPRA:WKI .~ , p.ras10~•ta.n11: 

z .sufitów. 1 zaraiz czlo- oidz1e.zy - P.ot.rkow.,,.ka 60, 

wieik wie. że t.o jest ZZL')fklu POSZEl~ZAN~E OBUWIA, 

·tynk, a. nie coś innego, cinkaw- - Glowna 20. 

s.zego. Epoka malo taj em ni cza. BADANIE LAMP RADIO-

J edyna nad.oieja. że z Went1s WYCH - PiOl!nkowi.1.-a 60. 

bqdą j.aJ,;i. eś caUcie·m -nowe (XOY) 

wia<l-Omośct, 



Dr MARKIEWICZ spe-

ZLECENIA NA ROBOTY 
WIERUUCZE 

WARSZTAT sto.lail'sikJ. !Z 
unzad1ZEt1·i ,ami s.~:zeda;m. 
ŁódŻ, K:•Lń,f<'.ego 94 Sta
o'sła,w Koz•e·~s·ki 2033 G 
SIATKI og.ro•d:zen '<o·w-e„ 
brnmy, s.łuiplci &przed•aj-e 
::ziakład ul. Wólcizańska 105 

r PRACA J L LEKARSKIE 1 ~j~.~~~aer~~,:n~~h.~ó~~·~~~ {(QW<.l<a 109---6 __ 19~4 -~1 ._ _________ „ JJr REICHER - wenerycz ._ _________ „ ne. s4<óme - zastepca do 
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I MOGĄ OSIĄGNĄĆ na rok 1961 
przyjmuje Spółdzielnia Pracy 

„BłJOf.JRE/fNJON I 0 

w Lodzi, ul Ks. BRZOSKI 11. 

ZMIANA NAZWY 
Harcerska Spółd7:ielnia Pracy „Skaut" 

w I,odzi 
z dniem 9 lutego zmieniła nazwę na: 
Wielobranźowa Spółdzielnia Pracy 

„P RZ Eli OM" 
w Led.zł, ul. Na.rutowicza 4, I 

tel. 297-29 i 273-09 
o ezym powiadamia się wszystkie zainte
Tesowane irustytucje 1 urzędy, 376-T 

OGtOSZENIA DROBNE ID 
NIEBUCHOMOSCI 

GOISPOl>ARfllWO ·ro-line 
5.80 ]1.a .,. l>U1dym1ka1m1 .. 
sp1-zoe,diaim. - W1<adio•mosc 
AndJrtz.ejoÓW k. Lodrz,i ul. 
Rokicińska 112, Zencn 
Koleta 1998 

-
I 

PLEXIGLASS do o•ku.la
rów <kupię. Tel. 256-46 

2083 G 
ZNACZKI-oboo0>we je
ni·ecki.e kluipię. Jurek Jó
zef ZaJkoO\pane 3, Bystre 1 

Wl.5G 

PLAC w GłO<\\lmie rz.ale- ·-----~ s'ie~y, ogir.odIZ0111'Y -0kokl ,.-- SPBZEOAl 3.500 m k;w, t:JiOOai!E(W 
5Z.OSY wa=ai~iej - <!O 
sprz.edat1ia. Wi"•®ITu05Ć 
tel. .214-<l.6 W gJOidlZ. 2!>-22 

2M8 TELEWIZOR „Temp-3" 
mał-0 używ<:.ny - sprze

DOMEK dr,ewt'!ist:IY rz; o- aam. Lul>e1!lk>a 27 m. 31 
grodem w Pabiani.oa.ch 2064 
sprzedam. Te'l.. 48.3-32 

-
------:-----2060 KREDENS, ser.wa1n1(Hl, 

szatę czterodil"ZJWiową (o-
5 ha dlo!brej :zli.emi rz; ~u- rze.ch) spmedam. KiJ!iń
d;.m0ka~1 sip·r~am, w,a- t(<iegio 49 (stoJ.a1rmJ.a.) 2059 
oomooć Lodż-J'·enów U•l. - ·- -- - - -
Koso'Clrzewi1ny 441 ' 2061 MOTOROWER - ma.r·ki :;;,;.;.;,.;;;;.;.;. _ _.. _____ „„ „Sims-o.n" sprzedam. Ł&dź 

I I 
ul. Pli.o.tmko.wsk>a 34 m. 29 

Samochody - motocykle MASZYNĘ dziewil8•:~: 
12X7-0 sprze,da,m. Sta01 

MOTOCYKL „Iż-49" pó 
10.000 IQm za.mi€t'llię na 
sa mooh.ód ż .d01pł·a!\ą do 
15.000 z,!. Tel. 5-42·55 2046 
SAMOCHOD »Chevl!'-Ole1 
De Lux" sprzedlenn. Oglą 
<i.ać Pio·brko.W\S,k,a 202 

2325 G 

i1deailny. Oferty piS1E1rrune 
,,2078'' Biit11ro Ogłosz'E!ń 
Piotnkowiska 96 2078 d 
MLODE nioski SP.l'!Zed,am. 
Srel>m-a (od przystanku 
tra•mwiajowego 5-00 m w 
prawo) godrz. 7-11 1997 
MASZYNĘ--diiiEJ\v.iair.r-i:ą 
sanec!Zf.<.oWą „DubhW', 
S"llW aj.ca.rs1ką 8 /70 s1»rze
d·am. Tel. 228-151 1995 

„IFA-8" 51prz.edaan. Oglą
d&Ć 16-18 a w ni€mi;e/!e 
10-13, Mo'!l.i'UiS!ZJki 2 m . 18 PIANINO fi1rmy „Bec•ke!l„, 

2304 G sprnedrun.. Tel. 5Zl-08 

21()10 G 
POMOC c:bomo1wa do ma
lej rc•dz'n y po·tnzeb<' a. 
Wy1maiga1ne .referEn11c-joe -

I LOKALE J 
zg::io·szerua zm;en.na 11, 
m. 6 blck 142 po pcł.Udt1 i U 

2028 G 

'----·-------' GOSPOSIA clio l'Ef.<au·ża 
ADIUNKT - młod.a, sa
mo·i.<1.a p.c.szur.cuje p.c·koju 

µotrz,ebn.a. Raferem.cje k•J 
nieC!Zlrle. 2..2 Lłipoo. 29-7 

2041 
sublc,katorsik'>eg<> przy kul - -
tura!nej ro.clz '.n'.e. Oferty KOBIETA do 3-leinie,go 
,.2065" B~H„i.ro Ogł:osz.•z·ń, d!Z1ecrka na 8 god:z..:n dzA.en 
p;-0.tit:.<..o1w ... .s.ka 96 2065 l1 ;.e p.o·trz·e.·bna. Lt•W:icl<.i, 
UCZNIA na m:-e,saf.<ztn!1e Łódź, Mi.e1azrurrr.t:eg;o 8-25 
p;zyjmę. ŁódŹ, Naiwiroot 39 UCZNIA do pir.aoow01i to 
m. 6 2062 re•b d.am.sk.'ch c•raz pra-

cov.Tii1ka wykw<allf'f.rowa
DUŻY-p0ikói'81ooec:zny, n,~g;o przyjmę. Łódź. uJ. 
łaizieTuk,a c•raiz używ.a,lt:1ość Ob.r. S.t1aJ<:ng.raiClu 42 
kuohr'1'i rz; w1;izy>SU.~i·mi wy 2354 G 
godami zaml-et'lię na pe- GOS•POSIA-oo-lcika,rz.a na 
kój z ku·~ht:1ią . Wi.ad.o- &tałe p•o•trzebna . Zi•eJ.c11a 
mość; P.róC>hoi•ka 25-3 rn-1 od godz. 15 2193 G 

2
Q5

7 
FRYZJER d'a.lll1'1k.o-·męs:ki, UDZIAL w ctiiJ.iTiifu - s1nól- . 

cl:Zje}.cizym lub 3 po1k.ofe z wykwał1fiok•:l'W<a'1'Y P·O·tirzeb 
kwchnią ż wy1.rodaml wy ny, Ofe.rty pi~€J!Ilne „2042' 

- Bil;,To Oglo.s:zeń Piotrknw 
dz!e1c11e &po.d k.waterun- 'f,rn 96 2042 ku - klhpię, Teil. 408-87 - · 

Od gocl:Z. 19-22 2047 ---------·~-DUŻY pcr~ój, t<.wchffi.ia rz,a I' NAUKA J m1-emi.ę na dwa p.01k-OJe. 
chęt•1.'•e w bTOlkach. W'.a-domooć: Łódź, Sk'ernie- ..., _________ .;1 

w!cka 13--7 godz. 16-2.D KUBSY kreśleń techc1iC<t. 
:W37 mych. budo·wlanych 1 ma 

:PoK'O'Jz kuchnią w Alek sży11owych. ra.d1ntPcht1'm 
SR,n,c1rowie zamienię na lne 1 telewizyjne organ1· 
m!egz;kalilie w Łodrl.i. Zglo «1;11e Zalkład Do·Sk?nal: 
sz-emi•a Łódź, Wier:z·bowa inia P..::ziem1·osla Łódz. Ł"-
40 m. 45 2035 kowa 4 tel 289-05~ 
p-0K.6J:- 1<uc·hntfi°i-po·kój KURS_Y b ;el i źrnarsuwa, ma 
odd:z}ielr.1Je ZJasmiern.1ę na lo·W'3.n11a 11a tk.an•r1a~h yvY 
pokój z kuchnią (bl<>ki) robu srztuc'lJOYCh k.w1atow. 
Obr. Sta1;in,gra1du 18-25, kapeluszy. dż1e<wl.ars~w,a 
praw.a -0t:.icyr.aa, III pietiro n1aszyt1oweg-0 - org~n.-

____ 2D27 zuje Zakład Dosk<!llale-
POKOJ, kuohnia _ Julia nia Rzemi·osla Łódz. ul. 
nów rziamienię n.a pod<>b- Ła.kowa 4 tel 289"05 

l!le. Tel. 225-19 clio 19 KURS przygot<>wujący do 
201!4 G egzam'11u mistrzowsltiego 

w Ziawod.zi.e ślusain:f..{in1 u
ruc-homił Zakla.d Dosko
nalenia Rzemiosła .. Zapi-
53' przyjmuje Ośrodek 
Szkolenia Łódź. A'1drze
ja Strug~ Z4 (s;z,koła) w 
godz. 17-19 336 K 

WARSZTAT rzcnnioeśl111.i
cz.y z urządrz<Er.1.iem w śród 
mi•e<i;<).ju <:~s·tą1pię ('>ił•a, 
g.aiz, telefon). Ofe.rty pi
seomr'le „2074" Billi.ro Ogl'..o 
srz.eń Pi101ttC"o1v ... „.sd~a 96 

2071: G 
PABIANICE-=--2 • polwje, 
kuchni•a, crzęśoJowe wyg.o 
dy za.miern.ię na pr.:f<:óf z 
t<:uohl!ldą w Lodzi. Tele
fcr.. 395-90 godrz. 7-rn 
POKOJ-Zkuohnią i od
dzielnie JXl'kój 2amie.1tlę 
na diwa po.koje najc.het
o! ej l>1of.d. Tel. 413-08 

2072 G 
3 POKOJE - 'WlStlJeG,ki•e •w-y
gody - P1a•c Dąl:>r<>w,fi<'e 
g.o (d!l.a adlwe1kata, sęd:uie 
g;oJ izamiemię na 3 lub 4 
pokoje rtro.m.forto'\\ne :z C.€11:1 
tr.alrnym - śród.ml~-śic1e. 
Tel. 3&2-41 2070 G 

KUILS prtr.)'g'Otc1w-ują.cy d:; 
egcuatmi1n,u crve•l a·dn ;.07,e,g,o 
oraz dla pocmą~r,<ui~·c-ych 
\V Złł4W·o1dfz.i-e wyrobu ga
lu.nteriii z flwor-zyw sz:lt~re7. 
nyoh - organ'zuje za
kład D.o•,r.ccr.i~·leinia Rze
mi10s1.a Łódź, ul. Łąf<0-
wa 4. tel. 28~~359 _ _'r 
SPAWACZE - ku.rsy spa 
wał!lia gazowego i ~lektry 
C'7nego dla pOCtZątkują
cycih i z.a.a1wainS-OWSCJY<'h '!' 
wyda.wa11iem książki spa
wa.cza prowadzi TKWP 
Zapisy cod:ziorunie Tuwi
ma 15, go<lz. 13-19. tel 
258-60 497 K 

..-.-----------------..------------~--------------WAZNE TELEFONY ~ 
o~~~!e~~et':ii~~~ 311-so -a 'f> n6'z~.e'1J pgrl llV'i: llPT E KI 
Pogot. RatUnk<>we 09 f.rVł' :IQ; Wf • fl..-lł:,; „.,,. • Tirwlma 19, Wólc:zltt'i.sk 
Pos<>t. Milicyjne 07 · " · 37. Piotrkow;Ata 225, Zi;tl 
Straż Pożarna 08 POLONIA (Piotrkowska ł'lUNIER (Franolsz;Kań.st<a ;ka 146, Nowoukl 12, Ró 
Kom. Miejska MO 292-22 67) „Mlej9Ce na górze" 31) „Bramkairz rz; na.szej zy Luksemburg a. Dąb 
Kom. Ruchu Dro- prod ang. d=w. od la~ ulicy" prlOd. c:zeskieJ _ rowS1k1€>go 24-b. 
pfyo;:~~got. Dziec, 351006:0602 18. g. 10, 12.30, 15, 17.30, doi.w. o.d. !Jat 7 g. 15.30, AS Al K<>~clusrikl 4 

20 „Spo1Ikama w mro,ku'· . • 
Pryw. Pogot, Lek. 333-33 WISLA (Tu.w.luna nr l) prod. NRD do1ZJw. od lat pełni stałe dyżury n ocn 

555•55 „Matka Joanna o d Anio 16 g. 17.30, 19.4& 

Dyżury szpitali MOI . 359-15 łc>w" prod. pc>l. dolllw. POKOJ (Ka,,.lm;erza inr 6) 
Centrala Podmiejska Ol od lat 16 g. 10, 12..3(), 15. „Pod pcęgi•erzem'" pro.d. 

17.30, 20 ju.g. c1o1ZJW. od lat H g. POŁOZNICTWO 

TEA. TR11/ WLOKNIARZ - n!~>n- 15.45, JB, 20.15 I 
• POPULARNE (Ogrodowa , ~ 

Il& 18) „Swiadek o&karże· SzP!tal Poło„nlczo-GI 
TEATR NOWY (Wjęoko<W WOLNOSC (PJ"l'.YbYIS'ZIErW· nia" pro.d. USA dolllW. l<alogiczny tm. dr H. J 

slt!ego 15 duż.<a SC€<la) &kiego 16) Bunt kap·I- O'd lat 18 g 17 19 l" dan.a przy ul. Przyrod 
'H ł " " d " k d · · "a czeJ 7-9 1tel. 566-44> prz g. 19.15 „ am et , (ma- tana pro . cizes · -O<LW 1 MAJA (Kil1ńS1kI()go 178) · k bt t l r e;· 

la sc€na) g. 20 „Judy- od lat 16 g. 10, 12.30, 15. Sprawa do załatwie- (m~Je. 0 
le Y ~i1°żaem~ 

ta" (W>ażne bilety rz: dn. 17.3-0, 20 ~ja" prod pol dozw <fr:.~g1CZ11 e.""lel e.c , B. I. l>r.) • · . ro~ące z '-'L Il! Y „ 
TEATR POWSZECHNY KINA I KATEGORII od lat .7 g. -.~5.30, „Niebo tuty" oerz: Poradnl • 

(Obr. Stałi•ngradu nr 2.1) bez milośCl prod. jug. crzy ul. Sęd'l:io.wskiel 
g. 15.30 „Fantazy" (Wid. MUZA ~il>i•a1r1i1CJka 173) dozw. od lat 16 g. 17.30, szpital Połozmczo-GI 
zarnlkln..) g. 19.30 „Sk-0- „Kolor0>we pończoch:v" R~if~RD kologiczny Im. dr M. 
wro.n~k" prod. pod. <l.ortiw 00 lat . (Rzgowska nr 2) durowicza przy ul. F 

TEATR im. JARACZA 12 g. 16, 18, 2.0 . „Mh~~zyzna w S·pOden- nalskiej 37 (tel. 372-64) 
(Ja.ra1az.a 27) god!Z. 17 PRZEDWIOSNIE rzeor ka.c p.r. w!.-hisp - orzvJmuje kobiety eh 
„Sitra.ch i nęd!La III R;i;e s-ki,ego 74) „Nie~- <'loZlw. od J.~t 12 g. 9.:ro," gi..,-et<0Jogi=le, ci.eża. 
S·Zy" czar()dlllieje" pr.od. pol. 11.45 „I(ro~1 We mgle 1 rodz~~e z Dziel.n. 

TEATR 7.15 (Traugutta 1) doow od lat 16 g 16 18 p1md. alJ'1„., <:Looiw. od „Polesie 
g 11 „No·c zitnoiwa" · · ' 1a.t 16, g , 14, 1·6, 18, OO . 

OPERA·_ 
0

,;.eooy01n.a 20 ROMA rRrz.go•wsl.<a nr 84) ~zpital Połotniczo·Glne· 
OPERETKA (PJotrkoMllSlka S'l'YLOWY (Kilińskiego „Sza.ta.n z vn lclasy" kologiczny tm. Curie-Sklo 

243) g. rn.15 „Panna wo 123) „Aktorka KS1ięcia prod. pol. c:Loz:w od lat clowslnej, przy ul. Curie· 
dna" Pana" prod. raodz. 10 g, 10, 12.30, 15, 17,30, !'lkłodows·k1e.I 15•17 (tel. 

TEATR ROZMAITOSCI dorcw. od la.t 16 g. 16, 20 201·07) ~rzyimuJe kobiety 
· . 18 20 chore gi1nekologl<:a11le. 01e 

(Mon1~·9'Zl~1 4a)_ ,ę· 15.30 • . _ SOJUSZ (N<>We Złotno - żarne 1 rodżące z Dziel· 
i 18.fo „Zemsta ZACHĘTA (Zgierska" 26) ul Platowcowa nr 6) ntcy „Górna" 1 Poradni 

PINOKIO (Kopern'~a 16) „SpokOJnY czl<>w1ek - „Mam 16 la•t" prod. NRD „K'" przy ul. Sęd:zlO'W
g. 17.30 „o drewruanym prod. USA. doow od lat dOZJw. od ...,t 16 g. 17 19 skiel 16 ż<>łnlerzyku i jego przy- 16. g. 10, 12.30, 15, 17.30. SWIT (Bałucki Rvr{elk) 
jacioh!ch" 20 I ,,Bit-wa pod piraanida- Szpital Połoźniczo-Glne-

AltLF!KIN (Wólcz.ań&ka 5) mi-i" P.l„C•d. l'adu.. dorz•w. ltologiczny im. dr H, Wolt 
g., 17.30 „Ż<>łnierz i żmi KINA n KATEGORil cd lat 12 g, Hl, 18, 20 przy ul. Lagiewnłckiej ! 
ja' TATRY (Sie'1kiewicz.a 40) 34-36 (tel. 530-02) przyj-

ADRIA (Pi.otrkowS>ka 150) Pro.gram dla na;jmłod- muje kobiety chore g 'cie
Program ał<tu.a.1"1oścl - s.zych: „Sprytna mysz- kologl-c:znle. olęża·me t ro /NfJZEA „W Zatoce Białych ka'', „Złośliwy ,Jeż", dzaee z Dziel11icy .. Sród-
Niedźwicdzi" prod po! „Zapomniana laleczka", m:eście" oraiz „ Widzew" 

MUZEUM HIST RUCHU dozw. od lat 12 g . 16, 18 „Pię~lu leniuchów", . . . 
REWOLU ' 20 ,.Pa.ni TwarclOW!>ka" g. Chirurgia: S'.zlp1ta1 im. ~· 
Gdańska f

3
rJNEGO (ul. DKM (Nawrot 27) „Rzym is. 17, „Malec" prod d'r Pi.ro•gow.a, ul. Wólooań r 

codzien.nie prÓerz_ czy1rme skfe walracje" . - prod. j u.g,osl. d<orziw. od lat 16 ska 195. ~ 
dzia:tkóW w gocti'11;.,'~~ceh U~:'.\- doz:w od la<t 16 g. g 18. 20 Laryngologia: &z;p, l.m. 
11 _ 17 15 .• o. 18, 20.15 N .. ~~-rlickJ.ego, ul. Kop-

MUZEUM HISTORII WLO DWORCOWE (DW Kali- KINA III KATEGORil c-;nm;ego 22. ! 
KIENNICTWA (Więc- ski) „Pocztówka z Za- Okultstyka: Srz.p!tal 1m 
!<_owskiego 36) czytme koi>anego". „Wiosna" . .l',ĄCZNOSC (Józefów 43) dr Jooscher<a, ul. Mlllo-
g 9-·2'1J. W;i.'otP.wa „,Ar- „Pięć zajączków" g. 10. „MllJ9ko~ka" pr-Old . a'1g n.owa 14 
rasy jagle!lońslc ie l go- 11. 12. 13. 14, 15. 16. 17, c:k-mw. od lat ~O g. 19 Chirurgia tlzle. ctęca - ~ 
beliny" 18, 19. 20. 21 MEWA <Rzgow.r<a or .9~: Szpital im Kcnopoickiej,' 

MUZEUM SZTUKI (Więc GDYNIA-STUDY.JNE (TU ,,Dra.mat w kosmosie ul Sporna 36-50 i 
kow;C<iego 36) CYLY"1."1e w'n,na 2) „W samo polu Pl'Od. rad:z. do:?iw . od lat L~rynl!'ologta dztectęca: 
g, 9-20. dme" pra.d. USA d.01LJw 1~ g", 16· 18 · 20 . Szpital 1m. Kcriopnidtiej, 

MUZEUM ARCHEOLO- od lat 14, do·d. „Swlaty PO ,ES.E <!-"o•r'.1!'1'"'1el 3.~~ ul. Spo·rn.a 36-50. 
GICZNE I ETNOGRA- n;a. M:aria.cka w Krako- •. Za wami JlOJda mn: ł 
FlCZNE (Pia<) Wolnośo1 wie" prod p('l. g . 10. pr.od. PQ.J dOZ>W. od lat ADRESY AMBULATO- ~ 
14) g 9--16 wystawa 1'2. 14, 16. 18, 2() · 14 g. 17· l9 RIOW pomocy wteczoro- ~' 
pn, !'\o.~o lat monety HALltA <KcawlP-cka ~51 STUDIO - n\eczy1rme we.i dla poszczególnych 
pol~~ie* * „u progu ciemn.ości" - * lf. * dzielnic: . :r. pr.:i>d. ~nor!. tl•O<ZIW. <l<:l 1.a.t Uwaga! nepertuar spo- . -

ZOO - czynne g. t-16 18 g . 15.45, 18. 20.ls rzadzono na, podstawie . Goo_:ma. 19-22 Srodmie- ~ 
PALMIARNIA - ooyrma :W.LODA GW!!i.l'DIA rz· l<omun·f~atu Miejskiego 'cie P1otrl~owska 102. · · • ie zarządu K'n tel 271-80: Widzew 18-22 

w godz. 10-18 lo·na 2) „Olm za <>ko" (dzieci) Kopcii1sk;ego 79 ł 
prod. fr2nc .~wl d-OZw * lf. * tel. 275-18 g. 10-22 (do~ 

Ili I N A 
KINA PREMIEROWE 

BALTYK (Naruto•W'etza 20 
„Nędizinfcy" I ~-e1r ! a 
prod. :f\r,: .nc.-NRD dl:0w. 
Od Jp,t 14 g. 10. 12.30. 15 
tUQ, 3a 

od lat 18 g_ 9 3(). 1145. PlitZEDSPRZEDAZ bile- r-0ś!i) - S:znJita.Jrui 12 tel # 
14. 16.15. 18 30. 20.45 tów na 2 ct111 naprzód 345-81: Bałuty (dzieci ił 

nD'P. .'\ 1p....,erl7."l'1'<r12 63) do .'<·ri „Bałtyk", „Po- :lorośli) - Z Pacanow- ł 
.. Odette s-23" p:-.o·d Pn'(. 10.nia", „Wisła" .•• Włók-. •klej 3. tel. 541-96: Górna: 
doow. od Ja·t 14 g. 17, 19 ni~r>:", „Wolność" o<:!- (dorośli t dzieci) - Lecrz:-

by wa s-lę w specjalnej n:c:z.a 6. tel 427-70. ul 
'lKA (Tuwima 34) „Przezl kasie kina „Bartyk" P'-0trl<ows~ 269. tel 406-5!' ł 
zieloną gTa.nict:;" or-0d. <u\ Narutow.~C'Za 20) w (rJ0orośli): 1'olesic (d-0r-0śl! .A 
meo'<'ci dr7.w, o<l lat 14 cln, nowsa..edrue w go.diz ' dz'ecil Al. 1 Maja 24, v 
g. 16, :Lll, 20 12-l'I. iel. 382-Sll, ~ 

Or SIENKO specjal;st.a 
onorób ;,kómych, weoe
rycznych god2. 16-18 K;
lińsk•ie,go 132 2389 G 

Dr Jadwiga ANFORO
WICZ weciery<>Zne. skór
Ile 15.30-19. Próchc! t<a 8 

Dr NITECKI specjallsta 
chorób skórnych, we<le
ryC<l"1YCh 16-18 K:Jtńsk1e
go 82 1571 G 

Dr CHĘCI:lii'SKI specjali
sta skó~cne, weneryczoe 
17-19 P10trt<0wska 157 -
front 1587 G 

GABINET FIZYKOTERA 
PU i KOSMETYKI LE
J(AR.S.IUEJ. D"E•termia 
i.u·ól1k,o i d.hug,o.fa1ow.a. Gal 
w:a·n z.arcj-a, fa.r·a·dyza·cj1a , 
c:P-pf.olE1crz:nl1cr.trwX>, naświe
tltn ie kwa·reówlką i irn:1y 
mi 1ampami. masaże m'.ej 
sco\ve i ogó~ne. g!rnnasty 
rc'1 le1c211.icza.. lec:.z.e1nie i 
P'dęginacj.a slcóry, usu
wnn ie br-odaw'.::l<, zab1egi 
kosmetrca:111.e, kure.cje od 
i:nladrz:agoe. Zbigm'er.v Wo 
7.J:11ak lHrnrz-iirz.Y'kotera
peuta, Łódź, ul. Na.rut<J
w;cz.a 5G, :!!ront, ll pięt.ro, 
tCi. 2'6:2··69 221.8 G 

I< tór Zlomkowsld JG-19 
P iotrnowska 14 1775 G 
KOROŃSl(A He<ltyka le
karz g .11e1:tolog - położnik 
prz.vjmuje 17-18 Zielo
na 16 1413 G 

L._ZGUB_Y _)I 
SCHMIDT Wal-z·rian, Tu
SZ)n, uJ.. Rzgow~k.a 29-b 
obf-·c1:i, ',e ZJam. Kow.a.1ry Je 
ln1'.ogón[rn lC-{i :z.gub;! 
Jzgit.ymację ube74J'e czEt1lo 
wą wy.dainą w Ło·drzi. 

KĘPIŃSKI L0Cl%•rd:o1.'m 
o '. uc::a:, Os1'ilrów Ma:z-Ol'Nleoe
ka zguba świ a·d€>cbw-0 u
końcizen.ia kursów t€>ch-

1.1.; ,;1zr.qyc-h :nż. Gajewsik :e
go w W.arszawie i up!'SJW 
n~.fnia 2265 G' 

( HOiNE ) 
BOTKI c:fa::1m.s.ki'e e;;.tetycz 
ne - wlio.chate pole·c·a p r a 
C.C>;1mia zamów:e n!a. 
Wic;iokO>WEkieg-0 44 1303 G 

m PRACOWNICY POSZUKl!AN• 111 
PLANISTĘ (chętnie :i; wyższym wyksztalce
mem) przyjmie instytucja wydawnicza. Ofer
ty r,nsemne wraz z życiorysem należy skła
dać do Biura Ogłoszeń Piotrkowska 96 po-tl 
„736-K". 736-K 

INZYNIEROW, techników o specjalności me
chanika, odlewnika na stanowiska kon~truk
torów, technologów i metalurgów, technika 
BHP, ślusiarzy z ukończoną zasadniczą szko
lą zawodową, wytaczarzy, strugaczy - za
trudrną Zakiady Mechaniczne im. J. StrzelM 
czyka. w Lodzi, ul. Wólczańska. 178. Warunki 
ptacy wg. układu zbiorow przemysłu 
metalowego. Zgłoszenia zial kadr 
na miejscu, w godzinac 609-K 

SPAWACZ gazowy i 1€ 
nie.ni.arni potrzebny za az. W. 
wienia. Baza Remontowa., u"'.·-~, 

upraw
omó

ka 33. 
2328-G 

STARSZEGO li:sięgo-wego na stanow 
gł. księgowego - za trudni za!tz Sp 
cy „Guma" Lódź, ul. Boles '\ 
r;;elne kwalifikacj•e. 

81.'ARSZYCH kon.strukroró•w 
nia w dziale głównego tea.,...1.U.11~ 
stntkrorów '!' dzi•ale konstiru cyjnym przyj
mą natychm1a,st f,ódzkie Zakłady Kinotechni· 
Cil'AlC Ul. • 

' OW samochodowych (wykwalifiko-
wanych), elek~r~ków samochodowych, blacha
riy. (k~ros~rnikow). łakierników - zatrudnj 
Społd:melma Pra.cy Remon•nwo-Monta.żowa 
„Agromont" w Andrzejowie k. Lodzi. 

681-K 
ZA~PATRZENIOWCA z wyksztakeniem 

średmm. ze znajomością b'.'rnży metalowej, 
ekon~rms~~ę ze znajomością pracy w dziale 
<;r~amzac.i1 zai~udn.ienia i pi ;; c Cl'l'az znajomo
sc1ą . maszyno~1sania, tokan..-, frezerów, ro
b1>truk:a podworzowego - ::.rzyjmą Zakłady 
W_Yt~orczc. Apara.tury Elektrycznej „Woltan" 
Lódz, Gdanska 138. 370-T 

INżYNIERÓW-mechanlkó• z doświadcze-
niem pracy na. automataror i półautomatach 
w celu zatrudrnenia na t•· owlerach-przetwór-

mach w charakterze mechaników dla obsłu-

. 
DODATKOWY ZAROBEK 

przez zbiórkę makulatury 
lub złomu z gospodantw d-Omowych 

Zgłoszenia przyjmuje w godzi.nach 7-15 

Spóldziellllia Pracy „s U R O W I E C" 
Lódź, ul. Pi-OtI'kOWSka nr 78 

prawa oficY,na I piętro, tel. 263-21. 
721-K 

PRZETARGI 
Miejski Zarząd Budynków Mieszkalnych 

Lódź-Polesie, ul. Towarowa nr 75-79 ogłasza 
prz~targ nieograniczony na rozbiórkę budyn
ku frontowego przy ul, Więckowskiego ni: 35. 
Bliższych informacji udzieli d.zi·ał techniC?.ny, 
pokój 3. w przetargu mogą brać udzial przed
siębiorstwa pa1'ls•twowe, spółdzielcze i prywa
tne. Tennin 5,kladania ofert do dnia 26 lute„ 
go 1961 reku. Komisyjne otwarcie ofert na
stąpi dnia 27 lutego br. o godzinie 10 w po
koju nr 3. Miejski Zarząd Budynków Mie
szkalnych Łódź-Polesie zastrzega sobie wy
bór oferenta bez podania przyczyn, 734-K 

Fa.bryka Kosmetyków „Ewa" w Lodzi, ul, 
22 Lipca 15-17 - Przedsiębiorstwo Państwo
we oglas:mi. 1n'Zetarg na wykonanie sukcesy
wnie w ciągu roku 1961 1.000.000 sztuk kcr
ków steelonowych do butelek monopolowych. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębior' 
stwa usipołecznione. Wyjaśnaeń w sprawie o
fert udzie1a dział zaopafr7.enia tel. 227-23. Oferty 
z pcdan\em ceny w zalakowanych kopertach 
należy składać do dnia 24 1utego 1961 ro.ku. 
Fabryka zastrzega sobie prawo wyboru ofe
renta oraz unieważnienia przetargu bez po
dania powodów. • 368-T 

„ 
W pierws7..ą bolesną rocznicę 

nigdy nieodża.lowanej córki 
śmierci 

ś. •( P. 

MARYSI HILAROWICZ 
sędziego Sądu Powiatowego- dla m. Lodzi 
od.będzie się nabożeństwo żałobne w 
kościele św. Krzyża. dnia 18 lutego 
1961 roku w sobotę o godzinie 8 rano, 

IMAC 

iadan1ia. 

MATKA z RODZINĄ. 

· Chęciński 
zie się dnia 16 lutego 
kapHcy Starego Cme11-
przy ul. Ogrodowej, o 
ją: 

DA ZAKLADOWA, 
KOLEDZY z SPB 
I w LODZI. 

A 

Dnia 12 lutego 1961 roku zmarł śmier
cią tragiczną, przeżywszy lat 36 

Tadeusz W'ilczyński 
długoletni, wzorowy, sumfenny praco
wnik i nasz najlepszy Kolega, 

Cześć Jego pamłęci! 

DYREKCJA, RADA MIEJSCOWA 
i PRACOWNICY INSTYTUTU 

WLÓKIENNICTWA. 
2397-G 

**'' 

• 

• 

gi i nadzoru automatycznych maszyn pne
twórczych - zatrudni Przedsiębiorstwo Po
łowó~ Dale~omorskfoh „Dalmor". Wynagro
dzenie pr1,ew1dywane dla wysoko kwalifiko
wanych pracowników morskich. Uzy'skanie ~*!"11111•11'l&M!lill&lll'3•Bllllllll!l!l!S41111!11lllma••nr 
kwalifikacji mechanika poprzedm okola 3- ' 
miesięczna praktyka na lądzie i w mopu 
na warunk~ch umownych. Zgłosz.enia osobi-
ste lub pisemne prosimy kierować na rece 
kierowntlka działu zatrudnienia i plac PPD 
„Dalmor" w Gdyni, Port Rybacki. Przedsię· 
biorstwo zastrzega sobie wybór zgłoszonych 
kandydatów z.ależn.ie od kwalifikacji. 70B-K 

KSIĘGOWEGO-rewidenta o kwa1ifikacjarel). 
biegłego k>s1ęgowego (może być p.rzed egza
minem) - PGszukuje Wojewódzkie Ziedno
czenie Przedsiębiorstw SlliłŻyWczo-Mlynar
skich ~emysłu Terenowego w Lodzi, ulk_:i 
Na.rutcw1cza. 1, II pięt·ro. 367-1' 

INŻYNIERA buduwlanego na stanowi~ko 
kierownika technicznego przyjmie spóldziel
ni1a budowlana. Oferty pisemne „358-T" skła
dać do Biura. Ogloszeń PiGtrkmvsk.a. 96. 

358-T 

Podziękowanie 
Egzekutywie KL PZPR, Prezydium 

RN m. Lndzi, Organizacjom POiitycz
nym i SP<Jłecznym, Za.kładom Priacy, 
Instytudom, Lekarzom, Pielęgniarkom, 
SalGiwym, Przyjaciołom, Sąsiadom i 
Zna.jomym, wszystkim, li:tórzy w okre
sie chOr(}by, śmierci i pogrzebu naszej 
Mat.ki i BabCJi 

Hł:l"'ENY LORENS 
cka,zali 
llrogą 
dają: 

2411-G 

pomo-c i dowody współczucia. tą 
serdeczne pod:z.iękowanla. skła-

SYN, SYNOWA, WNUCZKA 
i RODZINA. .,,,.,.,,.„., a aa• &j WIQU ff 
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Koszykarze drodze do PRAGI 
. 

zaprasza1q 
amatoróv1 gwizdka 
Kosz.ykówłc.a lódi21kia odrC'ZJ\l!Wa 

brak sędr2liów, a chioą,o tern u za
racl!zi ć, organirlluje kuns dla kar:i
dyda.tów na atr'biwów taj gailęrz:i 
s.p.c.rfiu. Na kllbrs.! e eihę1Jnie wi
dr2l!.atnd będą .<JZ'i,a·ba.crze i by li rz;a
woclnioy, co nie wyk1ucza j·ed
na.k, ii.e 1 i.n1r1i <lJW'Oli!l!:mircy te<j 
p'.ękn.ej gry mogą się zg~as:z,ać i' 
bę,<ią przyj ęc.i. 

• popisy 

w 'ałarn 
~~ortowym 

• I 

Kurs P-O~rw": <Jl<.oŁo .1 mi.esiąca: W przyszlym tygodmiiru, 21 bm. 
I ro21pc.c:aue się w dmac·i:i naJblo.~ I r.ozpoczynadą s·ię w st.oUcy 
StfYOh. Zglla._orzać nalezy się 0$0bis CSR.S - Prn,dz.e mistr.zootwa 
C.·e w leikarlu ŁOZKO•SIZ. Plac Ko- . . ta . "dzi f" . 
muny Pairyskiej 5, pokój 34 we sw;ai w J'8Z e i.gurowe] na 
wtcf!ki i crnWTauitlki w giodz. 17-19. looz1e. Udz1,aiJ: w mistrZJOISltwach 

Uczniowie polski eh 
trenerów 

~~z k~n~ur~ncii na tom~ Ju~o~ławii' 
BELGRAD. - W roZJgrywbchl tym sez.onie jesz.cze ani jedl!'.ej 

hokejowydh o mistrzoobwo Ju- pc•raż~. wy,gr)"\vając siedem 
goo:.awii. liderem jest w dal- si;>::>tkan. Maia on.i aktuab1e 
szym ciągu drużyina Jesen.ice, imponujący stosl.llnek bramek, 
obrońca tytułu mistrzioowsikiegJJ. bowiem strzelili 85. a stracili 
Zespól ten tremowany je.'>lt p:-zez tylko 12. Dl."'UJgie . miejsce w t:a 
bylego wielokrołmego re;prezen- beld, :PO roziegraruu 9 s;>0>tk<:r·, 
tanta PolSiki, W-0'11kow.;ikiego. Ho- zajmuje bel,gra<l:21ki partyzant, 
keiśoi. Je.sen:ke nie ponieśli w trenowany także przez b. repc·e 

Mistrzostwa 
moearzy 
na macie Gwardii 
35 atletów walczyć będzie w 

stylu w-0Jinym o tytUJly mi
strzów LodzL. Zawody odbędą 
się w niediz:iel.ę, 19 bm., o godz. 
11, w sali prr.zy Uil. G1oW!lleJ 17 
(lokal Gwardii). 

DziWl!loe się wydaje, że clo 
mistrz.cxstw nie Z'OS!tah zglioszcni 
zawodnicv Boruty, kltórrrz.y reprc 
:rentu;a wyisok:i p0>ziom. Nif'..cbże 
przypomnienie to z.dropin,guje z:i 
paśników Zgi~ . abyśmy tak
że mogli oglądac ich na macie 

(nl 

Plastik wkracz 
na lodowisk 
SZTOKHOLM. SZrwed!zld . l 

n!er Lasse Hat<u:1·sso•n 7JDO•bll 
weL3!Cyjny, :ad•eniem. . fa1ch..o1w 
kij łw~ejoowy z pla•s:tr.iku. D:c> 
azas do pro'Cl!Lbkc•ji kijów uiz. 
ne było wy·ł'l!C<Zlllie dro:ewro, 
kije dr-ewniane by•ły l>amcl1ZJo 
1wwale i cz~to 1 się ~l!Yl·ały. 
sre próby z nowym kiJ<0m1 p 
k0<wym zct.a.ly .dl01Sl'.Wf.1 a1e <>o 
K'1 joot fiaik samo elasty= 
drew·niaiy, lecrL 2ID-aJCtłlp..i'e 
s-L.y. N«wet po ztamatliu, 
rzd.,,r:zra barrd.z:o rzad"'<>, m.a,· 
skleić i po3i-ad:a taką sa. 
tcoić jek no·wy. 

e POWIESC 

zentanta Po1st~i - Brom<l'Wicza. 
Hokeiści. Partyzan.ta z 9 roz~
gramycih spot.kań 6 wygrali. 1 
zremisowali i 2 przegrali. W 
lidze ;ug-0.srl.owiańskiej gra 6 ze 
.sipo1órw. 

Kolarze otrzymali 
zgodę PZKol 
na udział 
w wyścigu w NRD 
Polsiki. Związ,e,.1<: Ko;wrskt :zgo

dJzil się na wyjaZJd. za.wodników 
lódzkioeh v;yścig etap.owy 
wutluż wchcdnich NRD. 
w ś. 

hol na lodzie 
wezmą również reprez>erntaJ!loci 
PO!lski. Zain.i.rn joon.aik nMzia. eki 
pa dotr-z,e do Pl'a,gi, ujrzymy ją 
w Lodzi. 

•W lódZJkJ1rn Pa1aicu Sportowym 
reprez.entoaoci P.oilski pl'1Z€prowa 
d;zają os.taiłmli szlif formy, a o 
stopniu ich · przygortowań bę<lz.i•e 
my mioeli możność przek(]l!lać 
się w naidchodrzą.cą n.iedizieilę. W 
hali przy uJ. Zeromskiego od.bę 
dzie się wielka rewioa lyżwia;r
stwa f•gu.rowego, udział w któ
rej weźrni·e 7-oooboowa grupa 
najlepszych poilskkh łyżwioall"Zy 
i lyżwi=eik. Ujrzymy w tym 
grQonie parę taneczną Ele: Zdan
kiewicz i Koczybę ora.z soUstów 
Spitola, Erlicha, Wąsikównę i 
Kościkównę jak również Basię 
Jankowską, która chociaż do Pra 
gi n.ie po.j e<lrzioe, wystąpi j edniak 
w ŁodZll. Do kompletu za,bra.k
ni•e Kaczmarczyka, prz;ebywa orn 
bowioem już w Pradz.e i tam do 
łączy do P-Oo]skiej drużyny. 

Występy polsldej kadry łyż
wi:ah.twa f>gurowego po•lącz;orne 
z ba,lem dziecięcym rc.zpoczną 
s'ię w nioedzi.elę, 19 bm. o g-0.dzi
me 14. 

Start 
w poszukiwaniu 
talentów 
tenisa stołowego 
ChJ:o;pców i dwi·ewczę<ta już u

pr21wiają,oych wz.glę,dnie noszą
cych się z zam·i.aJ"Elffi ~praiw1,an;_.a 
tem.'.sa sóo·l:oiw.eg.01 chętm:e p:tz.yJ
m>e eto swojej sekcji Start, lrtóry 
dąży do zapewr.1.i~n'.a sc.b:•e -0·dpo
\vledni10 rCXZJbud.c1wa ... 1ego :naiplecrz,a 
dl.a swojej s·ekcrji wyczynowej. 

za.pir;oy przyjmuje setcr-eta•riat 
klubu mi•eSZJ~ący się przy uil . 
Teoresy 56 (Julianów). Ksndydac: 
mogą się z.gl:a·s:2.1a.ć \V·e wto.riki i 
etz.we1rtlki w g.odJz. 10-18, a w i11Ee 
ani w go•d1z. IO-ll5. 

Sekcja terii'sa stolO'Weg.o Sta>rtu 
jest jedną z najs~!n'J;ejszych w' 
LJO<dzi, a w I lid-ze kraj<O•Wej rów 
ni·eż należy do cz.ołówki. Ol>e·cn'e 
ma.ją,o 13 zd-0<by~y·c.h pu1.1nct.ów dnu 
· · · u· e 4 miej sc.e v.r 

AL MORGAN (22) M ę i czy z n a: Dziękuję. 

Przełożyła CECYLIA WOJEWODA 

M ę i czy z n a: TakQe jest pan.i zdanie? 
Kobiet e.: Takie jest moje zdanie. 

Proszę mi nalać coś do picia. Bez lodu. 
Samą szkocką. 
Mężczyzn a: Czy nie sądzi pani, że 

wystarczy? Upije s'ię iJani. 
K ob ie ta: Lubię być pij.aina. Niech 

sie pan nie boi, nie stracę przytomności. 
.N'igdy nie tracę przytomności. I nie )ad~ 
do rygi. Nie wrzes:x-.zę .Dawniej znapm1 
mówili ie jestem nieśmiała, spokojna 
i milc~ąca na trzeźwo. A może pan nie 
lubi spClk,ojnych, trzeźwych i , milczących 
kobiet, panie Harris? 

M ę ż czy z n a: Pani lubi myśleć o so-
bie, ja•ko o cwanej babce, co? . 

Ko bi et a: Jerstem cwa.ną ba·bką. Moze 
mnie pan pocałować, jeśli pan me. och.Jt~. 

Kobieta: Okej? 
M ę ż cz y z n a: Okej, 
Kobieta: Więc? 
Mężczyrzna: Więc? 
Kobiet a: Pan to tak tylko z cieka

wości? 
M ę i czy z n a: Tylko z ciekawości. 
Kobiet a: Pan ma łaitwiej.szą pre.cę 

ode mnie. Ja musiałam się pOO"ządnie na
pra.cow.ać na te tysiąc sto dolarów tygod
n i·owo. I jakim s>posobeim się napracować, 
br.acie. A pan pogad.a sobie z godzinkę 
przed mikrofonem, powie światu, jakim 
raryta·sem był Herb Fuller, i forsa walni-e 
d1"~wiami i okmami. 

M ę ż czy z n a: Lek'.ka forsa, oo? 
Kobiet a: Lekka. Niech mi pan poda 

swodą szklankę. 

M ę i czy zne.: Mało silrockiej, dużo 
wody. 

K o b i e t a: Do1brze. Nauczyłam się od 
pan~ mówić na wszys.tko: Dobrze. Może 
pan powinien trzymać się tego słov:a w 
audyciach. Dobrze, Dobrze. Dobrze. To się 
przyjmie. Już słyszę, jak ameryko.!'iskie 
dzieciaki wrzeszczą: Dobrze! Dobrze! Do
brze! Mcże pan zos.tac Joe Pennerem na
szych czasów. 
Mężczyzn a: Nie Herbem Fullerem? 
Kobiet a: Mam ·nadzieję, Ż'e nie. 

Widzę, że pan go nie :zinał dobrze, prawda? 

M ę ż c z y z .n a: Nie, nie ba.Tdzo dobrze. 
Ale zaczynam go poznawać. 

orzec!wnikami 

Łodzi u~zniowie. Lipsk i Szerred 
Qbe1mą stanowiska _ _ 6 
sędziów JUZ wiosn2' br. 

• 11. k • h Wczora..i zapa.dla. decyzja od- j gowych Węgier uplasował się p.t nars IC n-0śnie zawooów mil",dzynarooo- na 6 miejscu przoo takimi ktu

Noweg'o partnera znaleźli so
b:e sęd;zi'.owJe pilkairoc:y w pasta 
ci kierowniotwa Szkolnego 0-
ś·ro<lka Sportowego w Parku 
3 Maja. Tamże zamierzają w 
dągu marca przeplXl'wadzić kurs 
sę<lziow.siki dla ml.odzieży sz:k.?l 
śre<.truich. Je.sit więcej niż pe
wne. iż absoliwenci jesz.cze w 
bieżącym seZlOnie otrzymają 
szansę sprawdizenia swych kwa
lifikacji. plXl'Wadząc nie tyllc•> 
mecze towarzyskie ze..oipolów
szkołnyoh. leaz być może ró
vvnież sędiziując zawody o 'mt
strzo.51!Jwo szkól podstawowych 
i średnich, które odlbędą się 
wi<Jsną br. 

Zgtoszenia iindywfuduaJ:ne, bą<lź 
za pośredn.iotJwem SKS i MKS 
k!erować należY bezzwłocznie 
do kierownddwa SOS. 

wych w piłce nożnej p-0-między bam:i ja.k Honved, Csepel i :in. 
repre"L.enta.cjami ml<>dzież-0•wymi 
Lipska i Lod'lli. Mecze z-Ostaną 
ro·~egrane w dnia.eh 2 i 3 kwie
tnia w Lcdti i najprawd<>POod°'b 
niej w I<utnie ~ub Sieraiclzu. 
Sp·otkania rewanżowe reprezen
t.acja Lodzi r-0zegra w Lipsku 
w sierpniu bieżące~ roku. 
Również wczorraj Lódzki O

kręgowy Zwi.µ31~ Pitki Nożnej 
otrzymał pismo z Szegedu (Wę
gry). w sprawie I"OIZegrania w 
bieżącym roku trzech sp<>i.kati 
na tereni·e Polski. Węgrzy pl"<> 
pmmfa 3 waorian.ty terminów i 
jeden z nich zosta.nie przyjęty 
prz;ez Za.rz.ą-0. LOZPN. 

P1-zypus-i:c2a.In:ie Węgrzy 'l:osta 
ną zapr-0szeni na ul'l>Czys.tośei 
jubileusrwwe w k-01icu kwietnia 
br. Warto nadmienić. 7,e Sze
ged na półmetku rna&trzo.stw li-

Budo1ł'lani 
w Poznaniu 
Włókniarz 

'v Gliwicach 
w połfinałach 
mf słriostw Polski 
Nie w Toruruiu, ja.k to projekto 

w.ano poc•.z.ąff{OWO., ale w Pca:na
n iu grać będą w jedJn-ej rz; .grnp 
pół.fina1Uści 2n:1strz,or:s·t;w Polsik1 ł"~o 
kej a na tra'W':e. PółEnal5śoi diru
gi•ej gr•upy w tym samym C"Zas:<; 
{-:;:r:i. w n'edr?.'e!ę 19 bm. walczyc 
będą w Gliwl•oacl1. 

Kaezalin wrócił do sleru 
w grup'e poznaook'ej zt1·ale·źli 

się łódzcy Bud.01wl,l1i \Vraz z Ru 
oh.em (Grucl:z;ąc:::z), AZS S:zcze·c'n. 
Spa.:-tą (Gn!.E1Z.no). Gn:nwaldem 
(Pcrzr!lań) i AZS Kat.c.Ą·'ce, a \V 
glflup'.·e gli1w·:·Ckie>j p.t2-e·ciwn·r-c.amJ 
p~1l>'1a1n!·cfdeg,o Włókn '•'.l.r.za będą: [~il~- głównym rnl~m ~ił~am l~~~ S'iemi.fl!1ow~m~oka, P.c•m:,~a·n · n, 
R"l>emeś:\!l'k (Wars:2Ja.wa), We.rta i 
MKS (Gn'.€1Z.t10). 

MOSKWA. - 'Ilreneorzy pilJr • .ar
scy ZSRR kontynuują prz:/goto 
wania do zbliżając-ego s'.ę se
z;cn u. który ma być geine1"aJ.rią 
próbą pilkaTZy ra<lz'.ecki.oh 
przed przyszJ:ol"O•crz.ną wy:P'l"a·wą 
na mistr21ootwa. świata do Chi k. 

Przedtem je1S1zcze ckuży!1<l 
r:a<lrziecika musi wygrać elimi·na
cje <lo m;.,itrZlOStw świata z Tu~· 
c.ia Norwe,gią. Mia'lll()owa,ny 

. . 
organ1zu1,e 
Jacht Klub 
Czy w Lodz; możina :zxl.ohyć 

kwalifikację samodJZie.l!nego że
lar: "? ows:z.em; odpowie.dlnie 
zikolenie org<miizuje wlaś.ill!e 

Jacht Klub p·rzy łód.ZJkim oddz:ia 
e P'IT-K. Kurs :na stopień że
alarza i steTndka jachtowego raz 

, yn.a &ie 24 lu.t€@0. -o go<l:z. 
7.15. w lok.aLu PTI'-K, Łódź, 
iotl'lrn.wska· 1-02-a. Zapisy pT7.yj 
•::>wa:ne będą tamże w na.ibJiż.
Y piątek, 17 bm., w gocl.zl•na<.in 

17-20. 
acht K1uib oozyw.iscie nie 

·muje się wyląc2lllie SZJ1role
m żeglaroom. lecz orga:nl7.u 
rejsy. kieruje do ośr-00:ków 
lar.siki-eh w całym kraju. roz 
w.adza. skierowarni.a na wce.a 
żeglarskie i:tp. Mamy na.Ozie 
iż w bieżącym sezonie klurb 

winie sz.ersza ntż :poprzedmo 
łal:n.ość. c=go zapowiedź kur 
jest dobrą p.roogoozą. 

Sport radziecki 

szuka 
niedawno ponoCJ>Wnie trenerem 
reprezantacji, Gawrita Kaczal'..."l 
SDWierdzil. że aazko·lwiek pi!ka
rzc ra<lziecicy dogonm. pnd 
wz.gilędem wyszkoolenia tecb:nioz 
nego. najle<p.srze zespoły zac.h'°
dnioeuropej~kfo. a imnymi wa
lorami pi]rkarsildmi nawet je 
p:zewyższają. to w Po•lU!dnd.:Ywej 
AnY'o.:-yce trudno będzie odnieść Władze związ~u lekko.atletyczne 
c.:>ta•teczny suikces. go ZSRR za.pow1edzialy szereg po 

Zdaniem trenera ra<lziecikiegio ·1 "'.m.i~ć, kt<>re mają na c~Iu w-mnoc 
szereg <kużyn poluclon1<J!Wej A· m~nie rezerw 5'J)ortowcow rad-zie· 
m.eryki wy.sizklolen'em 1echnicz- cl~z.c~. Poza nowymi metodami 
nym pTz..ewyższa jes=,-, pil:ka- trenm.g<>wymJ przeprowadzi się 
rzv ra<llZliea'ridh i do eukceEH w! szereg prób i zaw<>dów popular
meczach z nimi po>trz;ebna bę- ny>ch wśród 20 milionów leklrn
dzie O•.f(l'Omrn.a am.bi•cja, dOQJsik-0- atle•tów t<igo kraju, które Jak 
nale przygo•towanie ko,;i.dycnr.e/ twi<irdzi .ki<i·r-0>wnictwo sportu 
i szybkosć. ZSRR, poowi:nuo umożliwić <>diery 

O&ta.tnio. ti.a wnfo1soek Kac7..a· cie n.owych talentów tej miary, co 
Fn "· uSitalona ZOIS:tala 26--0.s.obo- rek<>rdziści świata na 100 200 czy 
wa kadlra pilkarzy ZSRR. 1.500 m. ' 

Hokeiści zza Równika 

wielką niewiadomą mistrzostw świata 
Najwilfk:szą nlewiadoomą t<i.go- wej Afryki przyjcżd.ża przedsta· 

l"·O·cznych hokejoowych mistrzo•3·1."W wicJ.el Związku Hokejowego teę;o 
świata w Szwajcari'i jes•t drużyna kra,ju Ii:ana•dyjczyk z poch<>dze
P<>łudnioweoj Afryki, k.tóra .iesz- nia Durli11g, który b~dąc graczem 
cze nigdy ni<i brała udzia·łU w mi występował w la·tach 1952-54 na 
s·brz.ostwa.ch. za.wodniey Polud.'lio· lo<lowiiS<l<ach Szwajcarii. 
w<iJ Afryki w 1ujbliżs.zych d;nJa,ch'/ 
rozpoC1zną rozgrywan.fe spotkań Jark stwierdzi~ Durli11g, hokelś· 
towa.nys•l~ich na tercni.e sz.waj- Ci Południowej Afryki rep·rezen
caril. · tują zupelnf<> niezły poziom, w 

Ka,pitrunem ze<Społu Południowej ostatnim okresi-e zrobili oni du· 
Afryki jest 33-lcbni Geffin, który że P<>Stępy, gló\vnle dz,ięki temu, 
w latach 1951-55 gra.! w si1nym że w Poll!dn.io·wej Afryce zbudo 
zes•pole kanadyjskim Ihc N<i'W To wano pierwsze s.z,tuc:me l<>dowl
ronto. Wra,z z drużYJl'\ Południo sk.o. 

POWIESC „DZIENNTKA" e POWIESC „DZIENNI'KA" • POWIEśC „DZIENNI>(A" 

Kobieta: 
Unie? 

Czy pan potrafi chodzić po sobie nie zdaje sprawy, Ed, co to znaczyło 
być członkiem „rodziny Fullera". Musia
ło s-ię :r:obić to, cze.go on chciał. Musia1<3m 
śpiewać, ile.k!roć on mi kazał, i przed byle 
kim... i za darmo. Na.turalnie, zdobywało 
się sławę„. zarabiało się kupę forsy, ale 
on nigdy nie pozwalał człowiekowi zapom
nieć, że wszy.suko zawdzięcze się jemu i że 
w każdej chwili on może czlowieka wvrzu
cić. Pan będ2lie taki sarn, jeśli pan przej
mie jego stanowisko. Będziemy robić to 
samo dla pa.na, jeśli pa·n zechce. Może to 
nawet będzie trochę przyjemniej. Pa~ ie-ft 
atrarkcyjniejszy. Może to nawet będzie 

M ę i czy z n a: Nigdy nie próbowałem. 
Kobiet a: No, to niech się IJ<łrn lepiej 

nauczy. Czeka pana chodzeni·e po najdłuż
szej linie, jaka kiedykolwiek istniała na 
świeoie. Ma parn zamia.r z.osrtać drugim 
Herbem Fullerem nie będąc tym, czym był 
Herb Fuller. Roz,umie pan? 
Mężczyzn a: Nie, nie rozumiem. 
Kobiet a: Ja też nie rozumiem . Chy

ba tylko parszywy, wielki drrań może zo
stać tak wie~kim, słavvnym i uwielbianym 
komediantem jatk on. Co było na począt
ku: sława czy draństwo? Czy zawsze był 
draniem, czy stał się nim, kiedy oparszy
wiał od forsy? Czy można zbić wielką 
forsę i n.ie być c1raniem? Nie wiem. Może 
pan rozwiąŻ'e tę zagadkę. Na raz.ie nie wy
daje mi się pan draniem. Niech mi pan 
da coś do picia. I, na miłość Booką, niech 
się pan też napije. Nie zro:bię panu krzyw
dy, ~y<by się pan zalał. 
Mężcrzyzna: 

spała? 

Kobieta:. Z 
Mężczyzna: 

wypadku. 

Dlaczego pa.ni z nim 

poozątk'u, czy później? 

I w jednym, i drrugim 

Kobiet a: z początku nic na to nie 
m-0gł.am poradzić. Później to było coś w 
rod:zaju ubezpieczenie· na wy;pa.de« utTaty 
pracy. Jak ube:zipieczenie s;połecz.ne. To nie 
było tak.ie straszne. Chyba że był po·rząd
nie nata.nkowa'lly. Przy21wyczaiłam się . Pan 

o wiele przyjemnie.]. 

Mężczyzna: Jek się to zaczęło? 

K•ob.ieta: PowLnien pan to nagrać 
na taśmę. Kiedy to się s-tało, myślałam. że 
tylko mnie się takie rzeczy zdarzają. 
Zmądrzałam pófoiej. Szybko zmądrzałam. 
Spostrzegłam, że to się przytra.f:,3 i innym 
podlotkom. Miałam osiemnaście lat, k'edy 
po.słałam Fullerowi płytę z moją piosenką. 

M ę i czy z n a: To pa.ni posłała tę pły
tę? 

Kobiet a: Pewnie. Skończyłam wlaś-
nie Stlkołę . Matka zamęczała mnie, żebym 
się postarała o jakąś p•racę. Nie byl0 pie
niędzy na uniwersytet. \V szkole uezyłam 
się 'P''sank1 na mas,zynfo i .stenografii, więc 
ma.tka nie dawała mi żyć, ż.ebym wzięła 
porsa1d.ę sekretarki, czy maszyni·sbki. 

M ę i c·z y zn a: A •odciec pani? 

fe. d. n.) 
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